
MILIARD ZŁOTYCH NA F.O.N.
WARSZAWA,. 9.2 (tel. wł.). Dzisiej­

sze posiedzenie Sejmu- poświęcone 
in. in. debacie nad projektem ustawy o 
piani® inwestycyjnym i nad wnioskiem 
pos, Dudzińskiego w sprawie noweliza­
cji dekretu Prezydenta R. P. o pań­
stwowym gospodarstwie leśnym, wzbii 
dziło duże zainteresowanie w izbie-

Na ławach rządowych zasiedli 
członkowie gabinetu z premierem gen. 
Składkowskim i wicepremierem Kwiat­
kowskim na czele.

Otwierając obrady marszałek Car 
zawiadomił izbę, że prace nad budże­
tem rozpocaną się na- plenum <ło. 11 hr 
tego r.b.

Po odesłaniu do odnośnych komisy.i 
w pierwszym czytaniu 'kilku rządo­
wych projektów ustaw oraz projektów 
^głoszonych przez posłów; wicemarsza­
łek Podoski zreferował projekt ustawy 
zgłoszony przez po6. Sławka, w spra­
wie zmiany rozporządzenia Prezyden­
ta R. P. o Krzyżu i Medalu Niepodle­
głości.

NA F. O. N-
WARSZAWA, 9.2 (tel. wł.). Cały 

dzień dzisiejszy w Sejmie wypełniły o- 
brady nad rządowymi (projektami u- 
staw o planie inwestycyjnym i o dota­
cji jednego miliarda złotych na Fun­
dusz Obrony Narodowej. Łączne spra­
wozdanie o obu tych uetawadhi złożył 
poseł Sikorski.

W ustinym sprawozdaniu na posie­
dzeniu Sejmu poseł Sikorsiki ograni­
czył się do uwag ogólnych. Zgodnie z 
hierarchią potrzeb, zdaniem referenta, 
projekt ustawy o dotacjach no rzecz 
Funduszu Obrony Naród o wej stoi na 
•pierwszym miejscu-. Zdrowy instynkt 
narodu rozumie potrzebę dozbrojenia, 
potrzebie tej stanie się jednakże za­
dość dopiero wtdy, kiedy silnie uprze­
mysłowimy Polskę. Dziś łącznie z po­
życzką francuską ofiarujemy to, na co 
zezwalają chwilowe waruniki, wolno 
jednak mieć nadzieję, źe .niedługo już 
dzięki ofiarnej pracy narodu, zdołamy 
dać więcej i dlatego wnoszę o jedno­
myślne udhwaletnie ustawy o dotacji 
na. rzecz FON-

Następnie referent przeszedł do u- 
wag o planie inwestycyjnym. Hierar-

Odkrycie
NOWEGO LĄDU

OSLO, 9,2. Właściciel jednej z naj­
większych w Norwegii flotylli do poło­
wu wielorybów, Lars Christensen, do­
niósł z pokładu statku „Thorshaven" z 
Morza Arktycznego, że współpracują­
cy z nimi lotnik norweski, Vinggo Wi- 
derce, odkrył nowy ląd, położony mię­
dzy 35 a 40 st. szerokości wschodniej.

Zamiast do szkoły
CHODZILI... NA WÓDKĘ

LWÓW, 9.2. — Wielkie wrażenie -w 
sferach rodzicielskich wywołało odkry­
cie przez policję zakonspirowanego klu 
bu, w którym młodzież szkół średnich 
spędzała wesołe chwile, zamiast uczyć 
się. Osobliwy ten klub mieścił się w 
mleczami przy ul. Łyczakowskiej i był 
czynny w godzinach zajęć.

Młodzież z domu zamiast do' szkoły, 
udawała się do klubu. W zakonspirowa­
nym pokoju pito wódkę, grano w bilard 
i karty. Stwierdzono, że wielu uczni 
przegrywało tam wszystkie swoje pie­
niądze.

Dyskusja w Sejmie nad planem inwestycyjnym
chii pptrzeb zostały może cokolwiek 
ni&ko uwzględnione inweśtycije dla roi 
nictwa, na pierwszym miejscu nato­
miast stoją wydatki na środki komuni­
kacyjne i energetyczne w sumie 156 
mil. zł.

Z kolei mówca omawia obszernie 
woblema-t prawnego - ustroju naszego 
mdżetu. Nie mamy sprecyzowanego 
pojęcia budżetu zwyczajnego i nadzwy 
czaj.uego i stąd głównie powstałą od 
czasu do czasu sprzeczności. Wydatki 
państwowe uzyskują ustawodawcze po­
krycie pozabudżetowe, co jednak nie 
powoduje przejrzystości budżetu, ani 
nie ułatwia kontroli, ani też nie przy­
czynia ię Jo maksimum celowości wy­
datków.

Wczoraj goście holenderscy
opuścili

KRYNICA, 9.2. (tel. wł.) Książęca 
para holenderska opuściła dziś o godz. 
8.30 rano Krynicę.

Wiadomość o zamierzonym wyjeż- 
dzie gości lotem błyskawicy rozeszła się 
już we wczesnych godzinach poran­
nych po uzdrowisku. Przed hotelem 
„Patria" stanęła kolumna,, złożona z 
pięciu samochodów osobowych. Wokół 
nich zgromadził się tłum mieszkańców 
Kryhicy i gości uzdrowiskowych. Przy 
była również licznie młodzież szkolna, 
aby pożegnać dostojnych -gości.

O godz. 8.30 ks. Juliana i ks. Ber­
nard zjawili, się w hallu hotelowym w 
towarzystwie radcy Zaleskiego, państ­
wa Kiepurów, dyr. Nowotarskiego, hr.

Nowe zajścia antyżydowskie w Wilnie
Zamach bombowy na pos. Rubinsteina

WILNO, 9.2. (tel. wł.) Uniwersytet 
Stefana Batorego stał się 8 bm. znowu 
widownią nowych zaburzeń młodzieży 
akademickiej, która podczas przed po­
łudniowych wykładów zaczęła usuwać 
studentów żydów.

Usuwanie rozpoczęto na wykładzie 
prof. Gutkowskiego. Akcja przeniosła 
się niebawem do innych sal i objęła ca­
ły główny gmach. Doszło do starć.

Podczas bójki pobito 22 studentów 
żydów, z których 4 opatrzyło pogoto­

Podczas- wystawy psów w Berlinie zwracał uwagę wyjątkowo -inteligentny pies, który 
1 uwolnił przywiązanego do krzesła-

Referent zastrzega' się jednak, że 
złożona przez niego rezolucja,, domaga­
jąca się przedstawienia przez rząd 
prawa-budżetowego bynajmniej nie o- 
macza nieufności w stosunku do wice­
premiera Kwiatkowskiego.

„SPOŁECZNIKOWANIE“
Pod koniec swych wywodów porusza 

referent sprawę manii „społecznikowa- 
ńia“. Mówca zaznacza, że dziś każdy 
Polak „społecznikuje" za trzech Euro­
pejczyków, a pracuje za ćwierć Euro- 
pejszyka.

Wreszcie oświadcza, że należy się 
zwrócić do człowieka z hasłem zdrowej 
zasady gospodarczej, stawianej przed 
myślą społeczną, zwłaszcza wypaczoną,

Krynicę
Kurnatowskich, hr. Mielżyńskiego i 

.swej świty. Państwo Kiepurowie odpro 
wadzili królewskich gości do samocho­
dów, serdecznie się z mmi żegnając.

Wśród serdecznych okrzyków pożeg­
nalnych księstwo ruszyli w drogę.

Książęca para udaje się: bezpośrednio 
do- Budapesztu przez Czechosłowację, 
dpkąd pojadą ze stolicy Węgier, jeszcze 
jne wiadome. Być może, że skierują się 
do Wiednia, a stamtąd do Zell am See, 
gdzie przebywa królowa Wilhelmina, 
bądź też pojadą wprost do Holandii.

Do granicy towarzyszą królewskim 
gościom radca Zaleski, dyr. Nowotar­
ski, oraz hr. Kurnatowscy i hr. Miel- 
żyński.

wie ratunkowe, resztę zaś opatrzono w 
pobliskiej aptece.

Zajścia przeniosły się następnie do 
gmachu anatomii patologicznej przy ul. 
Zakrętowej i do kliniki uniwersytec­
kiej na Antokolu.

Rektor U. S. B. prof. Staniewicz — 
zwrócił się w głównym gmachu do stu­
dentów z wezwaniem, by przerwali ak 
cję i wrócili do normalnej pracy, o- 
świadczając, że natychmiast zawiesi 
■wykłady na dwa, dni oraz zwróci, się do

W Polsce rzeczą podstawową jest pro­
blemat zwiększenia dochodu społeczne­
go, który' jest w ogóle najmniejszy w 
świecie. Sprawiedliwości społecznej sta 
nie się nic wcześniej zadość, nim wszy­
scy będą mieć pracę.

Realizujmy -wyścig pracy me słowa­
mi i nie w plakatach, lecz w potężnym 
czynie, a wówczas szybciej zarysują się ■ 
kontury. potężnej i należycie uzbrojo­
nej Polski. . . . .

„FALE ANTYSEMITYZMU"
-W dyskusji stwierdzono, że przysz­

łość mocarstwowa Polski leży w twar­
dych i pracowitych rękach chłopa pol­
skiego, że rozbudowa dróg wodnych po 
traktowana jest po macoszemu. Tak się 
wyraził jeden z posłów, nie była to wła 
ściwie dyskusja nad planem inwesty: 
cyjnym, ale geograficzny przegląd po­
trzeb różnych dzielnic.

Jak zwykle, . humorystycznym. ; mo­
mentem w dyskusji było wystąpienie 
jednego z posłów żydowskich, który 
oświadczył, że „cieszy się, że fluidy od 
budowy zaczynają się unosić w powie­
trzu, tle jak się może udać elektryfika 
cja, jeżeli po drutach zamiast prądu, 
płynąć będą falc antysemityzmu".

Posiedzenie trwa.

Perskie zamówienia
W HUCIE PIŁSUDSKI

KATOWICE, 9.2. — Zarząd kolei 
perskich zamówił w hucie „Piłsudski" 
za pośrednictwem jednej z firm amgiel 
skićh 20 tys.' ton szyn, i różnych akce- 
soryj kolejowych.

Zamówienia te, które mają' charak­
ter terminowy, są już w wykonaniu.- • 

p. ministra WR. i OP. i przedstawi mu 
sytuację.

W Wilnie przypuszczają^ że. min. 
Śwęitosławski ponownie zamknie uni­
wersytet wileński.

W związku z tymi zajściami jeden z 
żydowskich dzienników’ łódzkich dono­
si z Wilna:

Dziś endecy zaostrzyli akcję anty­
żydowską na uniwersytecie Stefana 
Batorego.

O godz- 9 rano bojówki endeckie 
stanęły przy wejściu na uniwersytet 

. i nie wpuszczały żydów. Ci studenci, 
którzy znaleźli się już na uniwersy­
tecie byli napastowani i bici. Przesz­
ło 20 studentów żydów ciężko pobito, 
10 z nich korzystało z pomocy lekar­
skiej.

W związku z tymi wypadkami wie­
le wykładów nie doszło do skutku.

Poseł Rubinstein interweniował u 
p. rektora.

Dziś o godz. 8 wiecz. przy wejściu 
do mieszkania posła Rubinsteina — 
eksplodowała bomba. Drzwi wejścio­
we zostały wysadzone w powietrze. 
Wypadły też szyby w mieszkaniu i na 
schodach. Ofiar w ludziach nie było.

Syn posła dr. Rubinstein, który 
znajdował się w odległości 3 metrów 
od miejsca wybuchu bomby cudem 
wyszedł cało.

Na miejsce eksplozji przybył na­
tychmiast wicestarosta i prokurator 
który rozpoczął dochodzenie.
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Potworną noc w Maladze
przeżyła ludność podczas ucieczki „czerwonych"

PARYŻ, 9.2. (tel. wł.) — Z głównej 
kwatery wojsk narodowych w Salaman 
ce donoszą o poważnych sukcesach 
wojsk narodowych na froncie madryc­
kim. Wczoraj zajęte zostały dwie dal­
sze miejscowości, które przyczyniły się 
do skrócenia frontu.

Droga do Walencji została już przez 
wojska powstańcze przecięta. Czerwoni 
ponieśli w ostatnich dwu dniach wielkie 
straty pod Madrytem. Wczoraj pow­
stańcy pogrzebali 800 poległych mili­
cjantów.

LONDYN, 9.2. (tel. wł.) Piorunują­
cy atak wojsk powstańczych zakończył 
się zajęciem- Malagi szybciej, niż się te 
go spodziewano w kołach neutralnych 
obserwatorów.

Czerwonych po klęsce pod miastem 
ogarnęła panika, tak, że na . ulicach Ma­
lagi nie stawiali już zbyt silnego oporu

Gdy stało się wiadome, że guberna­
tor cywilny Malagi uciekł samochodem 
do Algierii i że przywódcy bolszewiccy 
jeszcze o świcie odpłynęli do Walencji, 
szeregi milicji ogarnęła zupełna dezor­
ganizacja, Rozpoczęły się rozstrzeliwa­
nia i :grabieże na wielką skalę. Ucieka- 
jący komuniści w kilku miejscach pod­
palili- miasto.

Wkraczające .do miasta' wojska pow 
stańcze. powitano z. entuzjazmem. Bit­
wa w- mieście była krótka.. Tylko dro­
bne grupy milicjantów usiłowały sta­
wiać opór; były to grupy, które nie 
zdołały się na czas wycofać.

Jak wielki musiał być popłoch wśród 
oddziałów rządowych świadczy choćby 
fakt, że w.wałkach ulicznych straty, 
powstańców wynosiły zaledwie kilku­
nastu rannych, rządowcy stracili 80 
zabitych.

W chwili, gdy wojska lądowe wkra­
czały do miasta, krążowniki powstańcze 
„Almirante Cervera“, „Baleares" i „Ca 
narias‘‘ na czele flotylli pomocniczej 
wpływały do portu, którego fortyfika­

Ekspansja gospodarcza
WŁOCH W AFRYCE

Rząd włtoękii podjął ostatnio szereg 
posunięć, zmierzających do wydatne­
go zacieśnienia stosunków gospodar­
czych ż Afryką Południową. W tym 
celu grupa banków włoskich powołała 
do życia w Rzymie specjalny bank dla 
finansowania ekspansji włoskiej na 
terenie całego kontynentu Afrylki. In­
stytucja ta utworzy w najbliższym cza 
sie szereg oddziałów i przedstawi­
cielstw w Afryce Południowej i Cen­
tralnej.

Nieżależnie od1 tego czereg- włoskich 
przedsiębiorstw ekspedycyjnych two­
rzy oparte ca wspólnej podstawie fi; 
nansowej przedstawicielstwa na tere­
nie Afryki pomiędzy Somali i Macałem. 

cje zostały rozbite dwugodzinnym og­
niem działowym z okrętowi

W ciągu południa oczyszczono miasto 
z luźnych oddziałów milicji. Powstańcy 
wzięli do niewoli około 1500 jeńców i 
bardzo bogaty materiał wojenny.

Już o godz. 5 po południu miasto by­
ło całkowicie wolne od czerwonych. Na 
ulicach odbyła się pierwsza defilada 
zwycięskich oddziałów.

W mieście na każdym kroku widać 
obraz gospodarki wojsk komunistycz­
nych. Piękne zabytkowe gmachy przy 
głównych ulicach nośzą ślady zniszcze­
nia, niektóre, zostały częściowo zburzo­

By znaleźć szczęście, trzeba przede wszyst­
kim natrafić na furtkę, która doń prowadzi. 
Furtką, która prostą drogą prowadzi do wygranej w pierw­
szej klasie trzydziestej ósmej Loterii Państwowej, jest los. j

Musimy zwrócić uwagę
na penetrację gospodarczą Niemców na Pomorzu

Na Śląsku nie udało się. Akcja dy­
wersyjna wzięła w łeb. Ruszyły więc 
za,gony niemieckie ha Pomorze. Ze 
wszystkich stron dochodzą alarmujące 
wieści o postępach niemczyzny na Po­
morzu. Trudno jest odtworzyć sobie 
wierny obraz rezultatów akcji nie­
mieckiej, będącej wynikiem przemy­
ślanego pianin rozbudowującego nie­
postrzeżenie, lecz b- konsekwentnie 
pomost nimieoki między Prusami Wscho 
dnimi a Pomeranią.

Szczególnie mocno zaznacza się 
wzrost niemczyzny na nizinie nadwi­
ślańskiej, ciągnącej się od Swiecia aż 
do Topornej i Grabowa na Pomorzu- 
gdzie stale obserwuje się' nabywanie 
gospodanstw rolnych przez .Niemców. 
.4 nie należy zapominać, że w rękach 
niemieckich mniejszości, która stano- 
vi 10 proc, ludności Pomorza zną’du-1

Odwieczna walka TbuWiów ze Słowianami 
Angielski głos ostrzeżenia

W angielskim dzienniku „Manche­
ster Guardiąn*  pojawił się onegdaj ar­
tykuł omawiający uporczywi© prowa­
dzoną propagandę antyczeska przez 
Niemcy. Ta wroga akcja, zdaniem 
wspomnianego pisma, jest dalszym cią­
giem odwiecznej i nieprzerwanej wal­
ki Teutonów z narodami słowiańskimi.

Zaigrożone są nią obecnie zarówno 
Czechosłowacja jalk i Polska, większe 

’dnalk niebezpieczeństwo grozi Cze­
chosłowacji. Nastrojone pesymistycz­
nie pismo wyraża obawę, czy za

ne przez wybuchy ładunków dynamito 
wych.

Według informacyj nadesłanych 
przez korespondenta „Daily Mail" czer 
woni wymordowali w Maladze ogółem 
13.000 ludzi.

Ludność miasta, wynosząca 150.000 
zmalała po siedmiu miesiącach teroru 
komunistycznego do 75.000.

Miejscowość Alora, położona na pery­
feriach Malagi, wygląda jak wymarła.

O godz. 14 nacjonaliści przedefilowali 
przez środek miasta wśród oklasków 
ludności, która klękała, całując ręce 
żołnierzy.

je się 70 proc, wielkiej własności ziem­
skiej i około 40 proc, miejskiej.

Przemysł na Pomorzu opanowany 
jest przez Niemców w 37 proc.; gorzej 
przedstawia się dla nas spółdzielczość; 
Siła spółdzielni niemieckich w stosun­
ku do polskich wyrażała się w 1933 r. 
cyfrą 78 proc. Niemieckich spółdzielni 
■kredytowych jest co prawda tylko 74, 
gdy polskich placówek jest 136, to je­
dnak bilanse tych 136 spółdzielni prze 
wyższają niemieckie tylko o 14.7 proc- 

Jeszcze gorzej wygląda sprawa spół­
dzielni mleczarskich i rolniczo-handle 
wych. Cyfry te dobitnie obrazują upo­
śledzenie gospodarcze, w jakim znaj­
dują się Polacy na Pomorzu i są wyra­
zem braku jakiejś przemyślanej i na 
realnych podstawach opartej akcji z 
naszej strony.

10—20 lat i Polska i Czechosłowacja 
będą państwami niepodległymi.

Czechosłowacja — pisze dziennik an 
gielska — jakkolwiek mała i nieko­
rzystnym położeniu strategicznym, nie 
byłaby łatwą do podbicia, a jeżeli się 
zdarzy to najgorsze, nie będzie odosob 
nioaa. Trudno przewidzieć, jaką po­
moc otrzyma od Ligi Narodów, Małej 
Ententy i Francji. Ale że napad nie­
miecki był by bardzo niebezpieczny i 
dla samych Niemiec, nie ulega żadnej 
wątpliwości. Było by lepiej dla Nie-

mieć, gdyby zostawiły Czechosłowa­
cję w spokoju i dopóki nie zaprzestaną 
swej kampanii propagandowej prze­
ciwko swemu małemu, lecz tak poko­
jowemu sąsiadowi, świat w dalszym 
ciągu podejrzewać będzie ich. zamiary.

Nowa organizacja
MNIEJSZOŚCI NIEMIECKIEJ

W-Katowicach ogłoszono odezwę <lh 
Niemców w Polsce, nawołurin ich do 
wstępowania do nowoutworzonej or- 
ganizacji pod nazwą „Niemiecki zwią-. 
zek dla jarodowościowej pacyfikacji 
Europy" (Deutscher Yerband zuc 'na- 
tionaien Befrdedung Europas).

Odeżwę podpisali: znanv niemiecki 
działacz katolicki w Polsce, b. senator 
dr. Edward Pant, burmistrz miasta Li- 
bazec w Czechoslowacr- senator Ka­
rol Kostka oraz przywódca mniejszo: 
sci niemieckiej ua Łotwie działać? 
chześcijańsko ■ społeczny dr Paweł 
Schiemann.

Odezwa wypowiada .uę stanowczo 
przeciw hitleryzmowi i jego usiłowa­
niom zmierzającym do tego, aby mniej 
szóści/niemieckich używać do rozsa­
dzania od wewnątrz tych państw i po­
głębiania. swojej kultury przy równo­
czesnej. lojalności i zrastaniu się z po­
szczególnymi państwami.

Ugrupowania niemieckie w Polsre, 
opanowane przez hitlerowówb rozpo­
częły ostrą propagandę przeciw two­
rzeniu w Polsce grupy krajowej tego 
związku,'

KRÓL JERZY VI I KRÓLOWA ELŻBIETY 
Na dzień koronacji królewskiej pary angiel­
skiej, w dniu 12 maja r.b.. brytyjska mennica 

państwowa wybiła medal pamiątkowy.

12 TYS. DOLARÓW W UBIKACJI
Konduktor pociągu pośpiesznego — 

Lwów . —- Gdynia w wagonie przezna­
czonym dla podróżnych wysiadających 
w Gdańsku, znalazł w ubikacji wago- 
nawej obligacje amerykańskie na su­
mę 12.000 doi., które widocznie usiło­
wał jakiś pasażer przymycić do Gdań­
ska. Konduktor cenne papiery złożył u- 
rzędnikom skarbowym na dworcu koi. 
w Orłowie.

LUDWIK WEINERT WILTON

PANTERA
90):

Ńie ulega wątpliwości, że był to 
właśnie ten sam człowiek, który miesz­
kał w hotelu- w Bermondsey. Rysopis 
zgadza się eo do joty. Poza tym opo­
wiedziano rai w hotelu, że krytyczne­
go • wieczora przyjechał do tajemnicze­
go gościa jakiś jegomość autem ze 
zgniecioną chłodnicą. Obydwaj pojecha­
li dokądś^ Od tej pory gość nie dał o 
sobie, znaku życia. Pan nadinspektor 
wie prżećież, że auto znalezione na szo­
sie nieopodal Spittering Farm miało 
właśnie zgniecioną chłodnicę. Tego sa­
mego dnia skradziono je pewnemu kup­
cowi w City:

Nadinspektor, jak gdyby nie przy­
kładał zbytniej wagi do tego sprawozda 
nia, z roztargnieniem dłubał w nosie i 
bawił się z Hani bałem, który leżał u 
i©go stóp. Gdy jednakże Spang zamilkł.

| Murphy ofuknął go ostro.
— Skończcie już nareszcie. A może 

już nic nie macie do powiedzenia?
—- Stwierdziłem jeszcze, że w londyń­

skim mieszkaniu pułkownika znajduje 
się stacja gołębi pocztowych — rzekł 
nieśmiało sierżant —- a u pana Johnso­
na w Limehouse również. Poza tym 
miałbym jeszcze coś do powiedzenia, 
ale nie wiem, czy będzie to pana inte­
resowało.

Z wszelkimi ostrożnościami opowie­
dział o osobliwej wędrówce Hearsona 
dokoła bloku budynków i wreszcie za­
milkł.

Przez chwilę panowała groźna cisza 
i.Spang z biciem serca czekał na opinię 
zwierzchnika. Nie łudził się zresztą, że 
spotka go grad zarzutów. Tak też się 
stało.

— Nie wmawiacie w siebie chyba., że

z tym, coście mi powiedzieli, można coś 
począć? Zresztą, wiedziałem przecież, 
że nic z was nie będzie Kradniecie tyl-. 
ko czas Panu Bogu, a naszemu biedne­
mu państwu pineiądze! Brak wam in­
teligencji, co się zaś tyczy waszej pa­
mięci — zrobił małą pauzę — to się za­
raz przekonamy. Powiedzcie mi na przy 
kład, co takiego przeskrobał Bill Short?

Minęło mniej więcej dziesięć sekund, 
nim kartoteka w mózgu Spanga wyrzu­
ciła żądaną informację.

— Bil Short vel Allward — zaczął 
Spang monotonnym głosem — liczy 
dziś lat mniej więcej trzydzieści pięć. 
Jest synem małego bankiera w Ex- 
mouth, który zastrzelił się z powodu 
bankructwa. Powiadają jednak, że cho­
dziło tu raczej o szantaż w związku z 
jakimś oszustwem ubezpieczeniowym. 
Bill wychował się u dwóch zamożnych 
ciotek, ale potem został chłopcem okrę­
towym. Przez kilka lat nie było go w 
Londynie, następnie pojawił się znowu 
i zaczął przebywać w towarzystwie na­
szych najbardziej odpowiedzialnych 

klientów. W czasie wojny znów zniknął 
i nie wiadomo, gdzie się podziewał. Spo­
tykamy go dopiero przed kilkoma laty 
w związku z wielkim włamaniem do 
London Joint Stock Bank, gdzie jako 
jedyny punkt zaczepienia znalezono od­
cisk pieczątki, wyobrażającej panterę. 
Zgubił to prawdopodobnie ktoś z ban­
dy. Przychwycono wówczas tylko Balia 
Shorta, który ze złamaną nogą leżał na 
dziedzińcu bankowym. Sąd nie dał wia­
ry jego tłumaczeniom, jakoby spadł z 
sąsiedniego dachu i skazał go. Jednak­
że w apelacji Short został z braku do­
wodów uniewinniony. Był to drugi z 
kolei wypadek z panterami — zakoń­
czył Spang.

— Czy pytałem się, który to był wy­
padek — warknął Murphy. — Nie po­
traficie nigdy ograniczyć się do zada­
nego wam pytania. Brak, wam inteli­
gencji, jak już powiedziałem. Człowiek 
inteligentny, jeśli są dwa kolejne wy- 
padk, nigdy nie zaczyna opowiadania od 
długiego! Zrozumiano?

(U. d. n.)
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Fetysz „równowagi budżetowej”
czy przez rentowność przemysłu i handlu podniesienie potencjału gospodarczego Polski?

Dyskusja nad budżetem Minister­
stwa skarbu siała na wysokim pozio­
mie. Powiedzi4.no podczas tej dyskusji 
kilka prawd ekonomicznych, ale n!e 
wysnuto pdp.o'. ednich wniosfeów. Z 
dyskusji te.; bowiem wynika:' żadnej 
reformy naszego systemu pociatkowe- 
g«, jak i naszego systemu ubezpieczeń 
spCiecziiych nie należy się spodziewać. 
YiAzystk.) n.a pozostać po staremu, choć 
referent budżetu pos. Holyńsfcii. stwier­
dził. iż „wysokie obciążenia be zaprzecz 
nie niuszą wpływać hamująco na po­
prawę iK-eniunktury w Polsce, a zatem 
i na możliwość wpływów’ podatków-'. 
AA dalszym toku wywodów oświad­
czono jednak, iż jakkolwiek podatki 
powinno się ob" .‘żyć. nie można tego 
uczynić uwagi na postulat utrzyma­
nia równowagi budżetowej**.

Poza tym mamy większe towarzystwa że­
glugowe: „Żegluga Polska", „Polbryt" i ,,Pol- 
skarb". Wreszcie tabor rządowy („Dar Po­
morza" i holowniki portowe) i T-wo okręto­
we, „Pionier".

W ogóle stwierdzić wypada, że nasza ini­
cjatywa morska, rozrost naszej dyspozycji w 
zakresie transportu, stale wzrastają i wy­
przedzają możliwość inwestycyj żeglugowych 
(nowe jednostki pływające). Bo też nasz 
świat przemysłowo - handlowy zamało inwe­
stuje w marynarkę handlową, będącą z regu­
ły b. rentowną gałęzią gospodarki narodo­
wej. Zwłaszcza obecnie występują znamiona 
korzystnej zwyżki frachtów, co już spowodo­
wało ogromne zwiększenie budownictwa okrę­
towego za granicą.

Na czele całego naszego programu mor­
skiego (w zakresie gospodarczym) staje za­
gadnienie rozbudowy floty handlowej. Zosta­
ły już zamówione w Finlandii 2 statki moto< 
rowe po 1000 ton dla linii bałtyckiej, toczą 
się rokowania na obstalunek dwóch innych 
motorowców po 10.000 ton dla linii południo­
wo-amerykańskiej.

Poza tym w ramach czteroletniego planu 
inwestycyjnego przewidywany jest szeroki 
program rozbudowy naszej floty handlowej
i rybackiej, m. in. maj być 2 większe frach­
towce dla linii Lewantyńskiej.

Musimy wreszcie podkreślić, że pomimo 
kryzysu ogólnoświatowego, który się rozpo­
czął w momencie, gdy Polska właściwie znaj­
dowała się w 3-im roku swej programowej 
pracy na odcinku morskim — osiągnęliśmy b. 
wiele. To też 1i’-ta rocznica odzyskania mo­
rza daje głęboką pewność, że następny rok 
wykaże dalsze poważne postępy w pracy Pol- 
ałd na morzu,

Trudno się nawet dziwić — pis».e w 
związku z tym „Depesza” — że czynili- 
’<ti decydujące o budżecie, sparzywszy 
się na kilkuletnich deficytach budże­
towych, które o mało co nie doprowa­
dziły gospodarki finansowej państwa 
do katastrofy, dmuchają obecnie na 
■wszelki cień deficytu, który mógł by 
nadwyrężyć osiągniętą z takim trudem 
równowagę budżetu. Z drugiej strony 
jedcaiK

„musimy — jak stwierdza referent ge­
neralny budżetu pos. Duch — zdecydować 
się na trwałą politykę ekonomiczną według 
planu, obliczonego na długi okres czasu, 
której celem musi być stworzenie warun­
ków do podniesienia dochodu społecznego i 
potencjału gospodarczego Polski".
Na taki .-plan godzimy się bez zaż 

strzeżeń, jakkolwiek w zasadzie jesteś 
my przeciwnikami wszelkiej, tak mod­
nej obecnie, ^gospodarki planowej”. 
Jeżeli jednak mamy prowadzić gospo­
darkę narodową według planu, oibli- 
czoneigo na dłuższy okres czasu, to jak­
żeż w ramach tego planu może się po­
mieścić polityka ,,dojutrlkiowamia‘‘, któ­
ra poza postulatem utrzymania równo­
wagi budżetowej traci z oczu zupełnie 
stokroć ważniejszy postulat: „podnie­
sienia. dochodu społecznego i potencja­
łu. gospodarczego Polski1.

Podniesienie dochodu społecznego i 
zwiększenie potencjału gospodarczego 
Polski zależy od dwóch czynników któ 
rycli nikt i nic, żadna planowa gospo­
darka, żaden etatyzm, żadna ,,mocar- 
stwoweść'1 nie potrafi niczym zastąpić, 
to jest od kapitału i pracy. Mówi się 
powszechnie, że pracy, względnie chęt 
nydh rajk do pracy mamy’ pod dostat­
kiem. I z tą pracą nie jest tak różowo, 
jakby się zdawało. Mamy pod dostat­
kiem pracy nie kwalifikowanej, nie fa­
chowej, która w bilansie gospodar­
stwa narodowego nie przedstawią na­
zbyt -wysokiej pozycji. Jeśli idzie na­
tomiast o pracę kwalifikowaną, _ o fa­
chowców i specjalistów, to w tej dzie­
dzinie stoimy już dziś wobec zgoła me 
bezpiecznych deficytów. Przypuśćmy 
na chwilę, że ./uprzemysłowienie1*,  któ­
re od niedawna stało się jednym z naj-

popńląrnięjszych „szlagierów11, czyli— 
■ mówiąć-językiem kinowym — stupro­

centowym przebojem'1, rusza napraw­
dę z miejsca. Że uruchamiamy w kra­
ju już, nie powiem dużo, ale kilkana­
ście nowych fabryk metalurgicznych. 
Że sprowadziliśmy do nich kilkaset zu? 
pełnie .nowoczesnych maszyn . specjal­
nych. Skąd wzięlibyśmy robotników do 
tych fabryk? Jakiż gwałt podniósł by 
się o dopuszczenie zagranicznych fa­
chowców! Więc nie przesadzajmy z 
tym bogactwem pracy.

Ale praca dhodby najbardziej war­
tościowa, nie zwiększy dochodu spo­
łecznego (chyba drogą emigracji), ani 
potencjału gospodarczego, gdy’ nie sta­
nie kapitału na rozbudowę starych 
czy założenie nowych warsztatów, w 
których praca ta mogła by znaleźć za­
jęcie. A z czegóż mają powstać te no­
we warsztaty pracy, z czegóż ma się 
realizować frazes o -.uprzemysłowie­
niu*'.  gdy wszystkie drogi do tworzenia 
się, czy do dopływu tych kapitałów zo 
stały gruntownie zamknięte.

Rozumiemy doskonale wagę i znacze­
nie równowagi budżetowej i nie myśliy 
my w«ale tego znaczenia umniejszać. 
Ale cóż z tego, że pacjent ma piękne 
rumieńce, gdy za tymi rumieńcami^ kry 
.i się ciężka gruźlica. Takim rumieńcem 
ciężko chorego pacjenta jest nasza ró­
wnowaga budżetowa- AA' obecnej sy­
tuacji na. pewno wcale nie będzie tru- i 
duo ten budżetowy rumieniec ną >wa- , 
rzy pacjenta przez długi czas utrzy- . 
mać, ale cóż z tego, gdy równocześnie 
organizm pacjenta toczy choroba nic- i 
rentowności produkcji, niedomogi ka

r«i Nie omijaj szczęścia!
M
!•’

'»

”• •• • ’ ’.| Nie bądź jak ten, co z założonymi rę-
- - * kami czeka zmiłowania, ale idź szczę­

ściu naprzeciw! Zamów dziś jeszcze los kl. I 38-ej Lot. Pańsitw. 
w słynnej z wielu dużych wygranych

Kolekturze Antoniego Egera 
Częstochowa, Aleja Nr. 14, tel. 14"41

w ostatnim ciągnieniu oprócz wielu mniej szych wygranych 
padła też wielka wygrana Zł. 50.000.— na Nr. 79.238 
Losy wysyłamy zaraz po otrzymaniu zamówienia.

10ft-NA ROCZNICA ZGONU 
znakomitego poety rosyjskiego Aleksandra 
fuszkinĄ, która przypada w dniu Ił bm-, bę-, 

4a* ajoczyścia abffiudKosa w Sowietach.

Dzisiaj mija 17 lat od chwili, gdy zmart­
wychwstała Ojczyzna odzyskała odwiecznie 
polskie Pomorze •• dostęp do Bałtyku. <-

Osiągnęliśmy nie tylko dostęp dó morza, 
ale i na morze. Moment ten, niezmiernej do­
niosłości, nie zawsze jest dostatecznie doce­
niany. A przecież dopiero mając własne por­
ty morskie i marynarkę handlową Polska mo­
gła rozwinąć swą niezależną politykę gospo­
darczą, szczególnie w kierunku zamorskiej 
ekspansji handlowej. Polska przedrozbiorowa 
nie miała właściwie własnej niezależnej poli­
tyki w zakresie handlu drogą morską. Prze­
cież to Gdańsk dzierżył w swym ręku ujście 
Wisły i całą dyspozycję handlu morskiego 
Rzplitej, kierując nią tylko we własnym inte­
resie i zagarniając dla siebie gros zysków. 
A pamiętajmy, że podówczas drogi wodne sta­
nowiły najważniejsze szlaki, którymi mógł się 
handel posługiwać. Dziś zaniedbania histo­
ryczne są naprawione. Rozpoczynamy 18 rok 
pracy na morzu i wybrzeżu. Nie duży to u- 
pływ czasu w perspektywie dziejowej. Jednak 
możemy się już teraz wykazać osiągnięciami 
zupełnie konkretnymi. Osiągnięciami', które 
kształtują nowe drogi rozwoju i przyszłości 
dla całego naszego Narodu, zwłaszcza w dzie­
dzinie możliwości gospodarczych.

Mamy więc własny port — Gdynię — zbu­
dowany w tak krótkim okresie czasu dosłow­
nie na pustym wybrzeżu. Obroty Gdyni w 
przeładunku towarowym osiągnęły w r. 1936 
— 7.745 tys. ton, wyprzedzając takie porty 
Europy, jak: Sztokholm, Kopenhagę, Amster­
dam, Bordeaus i inne mniejsze. Po przez por­
ty naszego obszaru celnego, Gdynię i Gdańsk, 
których łączne obroty w roku ubiegłym osią­
gnęły 13.5 miliona ton, Polska została połą­
czona stałymi liniami okrętowymi (w komu- lestyńską

w jakiż sposób

■ pitalizacji, w jakiż sposób wygioinjniy 
z pończochy i sienników tezauryzowa- 
ne złoto i .waluty, w jakiż sposób ru-

pitahzacji itd. Czyż w tym wypadku I dzimy. jeżeli nie zmniejszymy nad- 
me jest rzeczą stokroć ważniejsza, do- miernego ciężaru danin publice-ak 
orać się do samej choroby, umożliwić nadmiernego — wobec niskiej stonv 
przywrócenie, względnie znaczne pod docbodiu społecznego w Polsce, to w 
niesienie rentowności produkcji i han- jakiż sposób zwiększymy rentowność 
dlu, przyspieszenie i wzmocnienie pro- produkcji i handlu, w jakiż sposób 
cerów kapitalizacyjnych, skierowanie | przyśpieszymy i wzmocnimy tempo ka- 
ruchn lokacyjnego na nasz martwy ry- nitalirarii w initu .mzi. _____ •___
nek akcyjny, detezauryzację wywabio­
nych dużą rentownością kapitałów, a 
wreszcie szeroki przypływ kapitałów 
zagranicznych?

Choćby nawet przejściowo miał zni­
knąć z oblicza pacjenta, którym jest 
całe polskie gospodarstwo narodowo, 
ten piękny rumieniec budżetowej rów­
nowagi, to cóż znaczy ten przejściowy 
„błąd piękności’1 wobec faktu, że, dzię­
ki zastosowaniu odpowiedniej kuracji, 
tj. dzięki korzystnej dla życia gospo­
darczego i systemu ubezpieczeń społe­
cznych, cały organizm w szybkim tem­
pie zacznie wracać do zdrowia, które— 
zgodnie z p. posłem Duchem i tyloma 
zresztą innymi mówcami — widzimy 
w „stworzeniu warumlków do podnie­
sienia dochodu społecznego i jpotw- 
cjąłu gospodarczego Polski’1 A z chwilą 
gdy tylko zaczną się pierwsze objawy 
rekonwalescencji, gdy pacjent tylko 
wejdzie, dzięki odpowiedniej kuracji, 
na drogę, prowadzącą do zdrowia, 
wróci natychmiast; na twarz rekonwa­
lescenta tak nam wszystkim miły, ale 
■bynajmniej o zdrowiu jego nie decy­
dujący — rumieniec równowagi bu­
dzie kryzys.

Więc kiedyż ją właściwie przeprowa­
dzimy?

A jeżeli jej wcale nie przeprow^a-
irai 
lihiUl lil»lilliffllll!liilllR,idtfl|h<lllt>Nrtlllli,rtllIl>illlllliirtllhnlIllllwll1lN^lh>il<Wi
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szymy z miejsca próbie31 uprzemy6j|0, 
wienia kraju, czyli innymi słowy, w ja­
kiż sposób stworzymy nareszcie wa­
runki dla podniesienia dochodu spo­
łecznego i potencjału gospodarczego 
Polski ?

Czyźbyśmy na ołtarzu fetysza rów­
nowagi budżetowej złożyć mieli całą 
naszą przyszłość gospodarczą?!

Dziwna to zaprawdę „planowość* 1! 
dżetowej.

Teraz jesteśmy w okresie wzmagają­
cej się szybko poprawy, (koniunktural­
nej i dość szybko wzrastających wpły­
wów podatkowych. Przeprowadzona 
w obecnej chwili reforma systemu po­
datkowego albo wcale nie naruszała 
by rów-nwagi budżetowej, albo w naj­
gorszym wypadku na przeciąg kilku 
miesięcy, gdyż wzrost wpływów’, spo­
wodowany poprawą koniunktury i wzro 
stem ożywienia, dzięki dokonanej re­
formie, w krótkim czasie wyrównał by 
z nadwyżką ubytek wpływów, wywo­
łamy chwilowo reformą systemu podat­
kowego. Okazuje się jednak, że my i 
dzisiaj nie możemy dokonać reformy 
systemu podatkowego, bo „naruszyli­
byśmy w ten sposób równowagę bu­
dżetową". A ta stała się — jak widać 
— nowym fetyszem naszej polityki go­
spodarczej, na którego ołtarzu gotowi 
jesteśmy złożyć wszystkie najbardziej 
zasadnicze, najbardziej niezbędne re­
formy, byle tylko, broń Boże! jego nie 
urazić.

Jeżeli tak dalej pójdzie,, to nie prie- 
prowadzimy reformy systemu podatko­
wego w okresie dobrej koniunktury, bo 
zawsze będziemy się obawiali możliwe 
go w przejściowym okresie naruszenia, 
równowagi budżetowej. Nie przepro­
wadzimy jej także i później w okresie 
kryzysu (a przecież dobra koniunktura 
nie będzi trwała wiecznie!), bo — bę-

gdzie

418

‘ POLSKA NA MORZU
W 17 ROCZNICĘ ODZYSKANIA BAŁTYKU

nikacjj towarowej) ze wszystkimi kontynen­
tami świata. Wobec zamknięcia omal całko­
witego naszej granicy wschodniej i znaczne­
go zwężenia możliwości eksportu naszego na 
zachód — przekierunkowaliśmy swe obroty 
zagraniczne w trzech czwartych na szlaki 
morskie. Aby usprawnić komunikację kolejo­
wą pomiędzy naszymi portami a ich zaple­
czem — rozbudowaliśmy połączenia kolejowe 
Gdyni w głąb kraju (linia Śląsk — Inowro- 
sław — Bydgoszcz — Gdynia, ułożenie dru­
giego toru pomiędzy Warszawą a Toruniem 
na lewym brzegu Wisły, wybudowanie kolei 
Nosielsk — Sierpc — Toruń po prawej stro­
nie Wisły itd.)

Powstało w iście amerykańskim tempie stu­
tysięczne miasto Gdynia. Mamy własne porty 
rybackie w Gdyni, Jastarni, w Helu, w Wiel­
kiej Wsi. Pracują polskie flotyle rybackie po­
łowów przybrzeżnych, pełnomorskich i daleko­
morskich. Rozwija się pomyślnie nasz prze­
mysł rybny. A co najważniejsze ^tworzyliś­
my własną flotę handlową. Bandera narodo­
wa dociera w stałej komunikacji do Ameryki 
Północnej i Południowej, Afryki Zachodniej 
i Północnej, Azji Zachodniej. Obok Gdyni — 
polska marynarka handlowa to największe 
osiągnięcie nasze na odcinku morskim. Wiel­
ką rolę przy utrzymywaniu bezpośredniej ko­
munikacji pasażerskiej, emigracyjnej oraz to­
warowej między Gdynią a Kanadą i Stanami 
Zjednoczonymi oraz Ameryką Południową 
(Brazylią, Urugwaj, Argentyna) odgrywa 
przede wszystkim towarzystwo „Gdynia-.Ame- 
ryka", Linie żeglugowe Sp. Akc. gdzie pra­
cują motorowce: „Piłsudski" i „Batory" oraz 
parowce „Kościuszko", „Pułaski" a także „Po­
lonia", która obsługuje pasażerską linię Pa-

Powiedzi4.no
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NA MARGINESIE

Wiellki Post, ustanowiony w kościele 
chrześcijańskim na pamiątkę postu 
Chrystusa i mający na celu należyte 
przygotowanie wiernych do Komunii 
wielkanocnej, sięga najdawniejszych 
czasów chrześcijaństwa. W początki 
wyan okresie był on bardzo ściśle i su­
rowo przestrzegany. W okresie 46 dni 
jego trwania wolno było spożywać tyl­
ko raz. dziecinie bardzo skromny' posi­
łek, składający się z chlefloa, wody i 
jarzyn? przy czym spożywano go do­
piero wieczorem, po nieszporach przez 
resztę zaś dni nie wolno było nawet 
wypić szklanki wody.

Z biegiem czasu rygor, dotyczący 
poszczenia złagodniał. Posiłek postny 
przeniesiono na środek dnia, wolno 
byle pić wino. Można było jeść ryby, 
w późniejszym okresie — ptactwo i na­
wet ssaki wodne. W XVI wieku włą­
czono do liczby posiłków postnych m’e- 
Iko, masło, 6ery. Prócz tego labiału 
wolno było, zgodnie z bullą papieża 
Juliusza III (1550—1555), spożywać jaj 

_ Sra. Biedni przy posiłku z jajek obo- 
’ wiązani byli zmówić trą yi,.Ojcze nasz” 

d trzy ..Zdrowaś Maria**,  bogaci — zło­
żyć jałmużnę.

• Przedmiotem dyskusji teologicznych 
była przez długi czas kwestia spoży­
wania dziczy wodnej i czekolady. O- 
statecznie zdecydowano że nie łamie 
postu spożywania chudej dziczy, t-j. ta 
kiejb z której tłuszcz nie ścina się w 
ciągu kwadransa na zimnym półmisku 
czekolada zaś musi być przyrządzona 
na wodzie i niesfałszowana domieszką 
z mąki fasolowej lub ciecierzycy.

- Niedopuszczalne i. surowo karane by­
ło w czasie Wielkiego Postu spożywa­
nie mięsa. Za złamanie tej surowej 
reguły za czasów Karola Wielkiego 
stosowano ostre kary. Zwyczaj ten był 
tak mocno zaikorzeniony ca zachodzie, 
że król francuski, Ludwik Święty, pod­
czas choroby nie chałat, mimo zalece­
nia lekarskiego, wypić buliony na ku­
rze, gdyż nie miał na tn zezwolenia 
swego spowiednika.

W Polsce, jak i gdzieindziej na za­
chodzie, w krajach katolickich, rozpo­
czynano dawniej Wielki Post od t. zw 
Niedzieli Siedemdzaesiątinjioyt poprze­
dzającej Wielkanoc o dziewięć tygod­
ni. Obecna nazwa tej niedzieli „eta-ro- 
'zapustna11 — która przypadła w bieżą­
cym rolku 24 stycznia — dowodzi, że i 
w Polsce niegdyś od niej post zaczy­
nano.

Dziś, jak wiadomo, Wiellki Post roz­
poczyna się od dzisiejszej środy Popiel 
©owej czyli od posypania głów wier- 
inych popiołem. Dawniej było to stoso­
wane wobec tych, którzy przez swe 
przewinienia zasłużyli na publiczną 
pokutę- Boso, odziani w wón, stawali 
pod drzwiami kościoła i czynili wyzna­
nie swydh grzechów. Kładziono na 
nich Włosienicę, posypywano głowy 
popiołem? a po pofcropieiiriu wodą świę­
coną i wyznaczeniu stosownej_ pokuty 
(wprowadzano do kościoła, gdzie leżeli 
krzyżem. Wrócić .pokutnikom wolno 
było do kościoła dopiero w Wielki 
(Czwartek? w dzień pjednania. Gdy u- 
stały publicznie pokuty, pozostał zwy­
czaj- posypyWiT popiołem,.

GŁOSY PUBLICZNE

Oświadczenie
Wielce Szanowny Panie Redaktorze.
W związku z moim sprawozdaniem z 

popisów wokalnych szkoły muzycznej 
W Sosnowcu na wieczorze artystycz­
nym w gimn. Staszica w dniu 1 lutego 
rb. umieszczonym w poczytnym piśmie 
[.Kurier Zachodni” z dnia 7 lutego rb. 
upraszam o umieszczenie następujące­
go oświadczenia.

Pisząc o p. Henmansonie, nie przypu- 
Ezałam, że spotkam się w zetknięciu 

znajomymi uwagami nad tym punk- 
1, niezgodnymi ani z moją intencją 

guni z moimi przekonaniami.
Pan Hermanson posiada baryton o 

pięknym i soczystym brzmieniu, oparty 
(na spiżowych strunach głosowych, a 
Śpiewa z rutyną, która dowodzi, że ma 
poza sobą dłuższe studia wokalne.

Niestety jednak p. Hermanson, jak 
każdy zresztą śpiewak, nie ma instru­

mentu w gardle, lecz tylko ludzki or­
gan głosowy, który podlega nieprzewi­
dzianym wpływom zewnętrznym, nieza­
leżnym od woli śpiewaka i od jego naj 
wyższej zdolności śpiewania, a wypa­
dek takiego wpływu może obniżyć a na 
wet i unicestwić wartość produkcji da­
nej.

Pisząc o p. Hermansonie, że „De­
mon” brzmiał dobrze, chciałem właśnie 
uzasadnić tę ocenę wypadkiem chwilo­
wej niedyspozycji śpiewaka, co w ni­

Restauracja „S AVOY”— $0 88 < j ftia il.
DZIŚ

SPECJALNOŚĆ KUCHNI:
Bliny ze śmietaną 
Karp faszerowany 
Pierożki ruskie 
Bakłażany po grecku

PROGRAM:
1) KRYSIA WANDALI — miła Warszawianka (tańce na paluszkach)
2) ALOSZA — atrakcyjny duet rosyjski (tańce naród, rosyjskie)
3) DITA et YVONNE — duet węgierski (atrakcja Budapesztu, tańce moder­

nistyczne i excentryczne).

Kilka slow o nowym planie
ich zarezerwowanie, zapewniając sobie w ten 
sposób udział w grze w nowej loterii. Prze- 
widj >■ ania p. Wolanowa są przeto bardzo do­
bre i przypuszcza on, że losów przed ciągnie­
niem znowu zabraknie. Przy okazji zwiedzi­
łem biuro kolekutry Wolanowa i tu dosze­
dłem do przekonania, że nie tylko wielkiej 
ilości wygranych, jakie często padają u Wo­
lanowa, zawdzięcza ta kolektura swą popu 
larnoś' lecz także sprawności i szybkości za­
łatwienia każdego klienta, uprzejmości w ob 
słudze, ..tóre w wielkiej mierze przyczyniły 
się do spopularyzowania tej placówki szczę­
ścia. Cały sztab wykwalifikowanych urzędni­
ków, biegłe maszynistki, maszyny do adreso­
wania, klejenia kopert, frankowania listów i 
nawet oddział pocztowo - telekomunikacyjny 
przy kolekturze — wszystko to pracuje i po- 
zostaje do dyspozycji klientów. Placówka ta 
dla wygody swych graczy posiada oprócz 
centrali także oddziały w Warszawie i na pro 
wincji.

Życzymy firmie Wolanow dalszego rozwoju 
i aby w większym jeszcze zakresie uszczęśli- 
wiaał swych graczy. 607

ZAGŁĘBIA
KALENDARZ DNIA

10

Skończyła się jedna loteria — zaczyna się 
nowa. Już tak niejednokrotnie było i tak pe­
wnie jeszcze nie raz będzie. Nad planem no­
wej loterii nie możemy przejść do porządku 
dziennego, pewne zmiany zasługują bowiem 
na zapoznanie z nimi licznej rzeszy graczy. 
Dzięki uprzejmości kolektury Wolanowa mo­
żemy podać naszym czytelnikom garść infor- 
macyj. A więc przede wszystkim zwiększono 
ilość wygranych po 755.000, natomiast zmniej­
szono ilość wygranych po zł. 10Ó.000, wpro­
wadzając na ich miejsce wygrane po zł. 
50.000 i 15.000. Ilość innych mniejszych wy­
granych również zwiększono. Oprócz tego 
wprowadzono nową dzienną wygraną po zł. 
5.000. Milion pozostał bez zmian. Samą ilość 
wygranych numerów’ także zwiększono. Te 
zmiany i ulepszenia idą zupełnie po linii wy­
magań większości graczy. Znaczna frekwen­
cja, liczne zamówienia klientów zamiejsco­
wych, czego dowodem są tysiące listów na 
biurku p. Wolanowa, który je w tej chwili 
przegląda, najlepiej świadczą o wielkim za­
interesowaniu nowym planem. Gracze miej­
scowi już nabywają swoje losy lub proszą o

Środa
Popielec, Scholastyki p. 
Słowiański: Tomiła W. (To- 

misławy)
Słońca: wsch. 7.3. zach. 16.39 
Księżyca w. 6.13. zach. 16.0.

HISTORIA PODAJE:
1321 Wyrok w procesie kanonicznym prze­

ciwko Krzyżakom, skazujący ich na 
zwrot Pomorza Polsce.

1831 Bitwa powstańców pod Ostrołęką.
1847 Urodził się w Ameryce Tomasz Edison
1901 Zmarł w Konstantynopolu sułtan 

A.-Hamid.
1920 Uroczyste objęcie wybrzeży morza pol­

skiego przez wojska gen. Hallera.
PRZYSŁOWIA:

„We wstępną środę
Zapuść brodę,
A żurek
Wstaw pod murek”.

AFORYZMY:
Trudniej i zaszczytniej jest ludzi pogodzić, 

aniżeli sądzić.
Z KSIĘGI „ZŁOTYCH MYŚLI":

„Nie wtedy mamy boleści odbicie 
Gdy z oczu rzęsiste łzy . się leją, 
Bo nieraz w duszy łamie się życie, 
A jednak usta się śmieją".

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Zakochane kobiety" 
PAŁACE: „Orzeł Krymski".

X OSOBISTE. Dotychczasowy dyrek­
tor państwowej szkoły górniczej i hut­
niczej im. Staszica w Dąbrowie Górni­
czej p. inż. Wacław Wierzbicki, przenie 
siony został przez władze szkolne z dn. 
1 lutego rb. na stanowisko nauczyciela 
do państwowej szkoły przemysłowej w 
Krakowie. Pełnienie obowiązków dyrek 
tara szkoły górniczej powierzyły wła­
dze szkolne p. inż. gór. Wincentemu 
W-ołtejce.

czym nie podważa mojego uznania dla 
zalet głosu i muzy p. Hermansona.

Użyłem może niezręcznego zwrot?’ 
dla uzasadnienia swoich subiektywnych 
zresztą wrażeń i za to publicznie prze­
praszam p. Hermansona.

Racz przyjąć Wielce Szanowny Panie 
Redaktorze wyrazy mego szacunku i 
poważania, z którymi . kreślę .się do 
usług

Wacław Ornowski 
Sosnowiec, dnia 8.2. 1937 r.

Teatr Miejski w Sosnowcu
Dziś, dnia 10 bm. o godzi 20.30 ciesząca się 

wielkim powodzeniem znakomita komedia 
Giana Capo i Artura Rossata p.t. „2ABIJĘ 
JĄ“. Interesująca akcja oraz mistrzowsko na­
pisane dialogi tworzą niezwykle zajmującą 
całość. W popisowych rolach występują pp.: 
Anusiakówna, Jasnorzewska, Erwan, Kocha­
nowicz i Kostrzyński.

Bilety od 25 gr. do nabycia w firmie W. 
Czechowski.

BALET PARNELLA W TEATRZE 
MIEJSKIM W SOSNOWCU

Jutro, dn. 11 i w piątek 12 bm. tylko dwa 
występy bezkonkurencyjnego baletu Parnella 
który po triumfach zagranicą, zawita znów do 
naszego miasta w olimpijskiej obsadzie z Fe­
liksem Parnellem, Zizi Halamą i Alicją Hala­
mą na czele. Piękne dekoracje i kostiumy 
projektowane są przez najsłynniejszych mala- 

zy. Orkiestrą dyryguje kompozytor Zygmunt 
Wiehler. Nic dziwnego, że i tym razem wy­
stępy te wzbudziły olbrzymie zainteresowanie 
i niewątpliwie zgromadzą wszystkich kocha­
jących piękno wyrażone w tańcu.

----- xx------ 

Budulec dla szkół
Z LASÓW PAŃSTWOWYCH

W związku z brakiem szkół i zamie­
rzonym powiększeniu etatów nauczy­
cielskich o 5.000 — Komitet Ekonomi­
czny ministrów, zezwolił na sprzedaż 
gminom wiejskim na cele budowlane — 
drzewa z lasów państwowych, na wy­
jątkowych warunkach kredytowych i 
po znacznie zniżonych cenach.

Roczny kontyngent kredytu, w gra­
nicach którego dokonywane są sprze­
daże drewna zarządom gminnym, usta­
lony został na 3 mil. zł.

Lasy państwowe sprzedają drewno 
o 33 proc taniej.

X UDZIAŁOWCY SPÓŁDZIELCZEGO 
BANKU ZAGŁĘBIA pamiętajcie o dzi­
siejszym zebraniu w Ratuszu w sali 
Rady miejskiej w Sosnowcu o godz. 19. 
(7 wiecz.) Przybywajcie punktualnie, 
by bronić swych spraw. Komitet.

PIERWSZA POMOC 
JEST NAJSKUTECZNIEJSZA

Odnosi się to zwłaszcza do grypy. Przy 
pierwszych oznakach choroby należy odrar.u 
położjr się do łóżka, brać co pewien czas po 
tabletce Aspiriny i posłać po lekarza.

Przestrzeganie tej zasady prowadzi do 
szybkiego przezwyciężenia zakażenia grypo­
wego. , ,393

I jeszcze jedno: nie wstawać za wcześnie. 
------ Of)O-------

ZAPUSTY
Ostatnie dni karnawału t. zw. zapu­

sty obchodzone były w Zagłębiu Dąbro­
wskim naogół wesoło.

Różne organizacje i stowarzyszenia 
urządziły szereg zabaw, cieszących się 
liczną frekwencją.

Ostatnie zabawy odbyły się wczoraj
Bawiono się na nich hucznie i we­

soło.
W poniedziałek i wtorek na głów­

nych ulicach miast zagłębiowskich wi­
działo się liczne grupy t. zw. popular­
nie „przebierańców”, za różnego rodza­
ju cowboy‘ami, żydkami, cykankami w 
fantastycznych strojach itp. z wesołym 
rozgwarem ciągnęły całe tłumy dzie­
ciarni.

W poniedziałek i wtorek na głów­
nych ulicach miast zagłębiowskich wi- 
dziaoł się tłumy przechodniów, które 
ciągnęły za różnego rodzaju „przebrań- 
cami” jak cowboyami, żydkami, cygan 
kami w fantastycznych strojach itp..

------oOo------
Zasiłki dla sezonowych
PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH
Wobec nieścisłych wiadomości,_ ukaz­

ujących się na temat wypłacania za­
siłków na wypadek braku pracy sezo­
nowym pracownikom umysłowym, Za­
kład Ubezpieczeń Społecznych wyjaśnia 
że zasiłki dla tej kategorii bezrobot­
nych pracowników umysłowych wypła­
cane są po upływie okresu t. zw. sezo­
nu martwego.

Zgodnie z obowiązującymi przepisa­
mi, dla poszczególnych' gałęzi pracy u- 
stalone okresy uważa się za sezony 
martwe. Tak np. w szkolnictwie, z wy­
jątkiem szkół wyższych, za okres mart­
wy uważa się czas od 16 czerwca do 15 
sierpnia, w szkolnictwie wyższym od 1 
lipca do 30 września, w żegludze i przy 
spławie od 16 grudnia do końca lutego 
roku następnego, przy pracach ziem­
nych, budowlanych, drogowych, bru­
karskich i wodnych od 1 grudnia do 
końca lutego roku następnego, w przed 
siębiorstwach widowiskowych i sceni­
cznych od 1 lipca do 15 września itp.
aQBEB£3BGBt3S!BBanflBBBBBBBBBBBBS

GABINET ■I RACJONALNEJ KOSMETYKI J

i Uł R. tahw i
" Dąbrowa Górn., Kościuszki 34. •
r Wykonuje wszelkie zabiegi kosme- ■ 

tyczne. Ceny przystępne! j
^SBSBBBBaSBBaBBBBBaBBBBBBBSaaB

Zapomogi na podróż
DLA BEZROBOTNYCH PRAC 

UMYSŁOWYCH
Pozostający bez pracy pracownik u- 

mysłowy, który otrzymał zajęcie poza, 
miejscem poprzedniego zatrudnienia — 
lub zamieszkania, ma prawo do zapo­
mogi na podróż, równającej się udowod 
nionym kosztom przejazdu wg. najniż­
szej taryfy do miejscowości, w której 
otrzymał zajęcie.

Zapomoga na podróż obejmuje tylko 
zwrot wydatków podróży dla ubezpie­
czonego i pozostających na jego utrzy. 
maniu członków jego rodziny, nato­
miast nie obejmuje wydatków, związa 
nych z przewozem ruchomości.

------oOo
Walny zjazd

ZW. TEATRÓW LUDOWYCH
W dniu 13 bm. o godz. 18 w lokalu 

szkoły powszechnej nr. 5 przy ul. Marii 
Konopnickiej 36 w Dąbrowie Górniczej 
odbędzie się II walny zjazd, poświęco­
ny organizacji spółdzielczej szatni tea­
trów ludowych Zagłębia Dąbrowskiego.

Porządek dzienny zebrania następu­
jący: zagajenie i wybór prezydium, od­
czytanie protokułu z pierwszego walne­
go zjazdu, odczytanie projektu statutu 
i preliminarza budżetowego, dyskusja, 
przyjęcie statutu, wybór członków Ra*  
dy nadzorczej, wolne wnioski.
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WYKRYCIE AFERY
w Urzędzie

W ikóńcu ulb. roku donieśliśmy o u- 
jawnieniu pewnych aiedokiadtoośń w 
Urzędzie akcyz i monopolu skarbowe­
go w Częstochowie, obejmującym,, jak 
wiadomo swą działalnością , również 
powiaty: Będziński i Zawierciański. W 
związku z tym zawieszony został wów­
czas w urzędowaniu naczelnik telgo 
Urzędu oraz zatrzymano dwie osoby.

W ostatnich dniach zmów w tym'sa­
mym urzędzie, jak sie dowiadujemy 
władez skarbowe i sądowe ujawniły 
poważne nadużycia, popełniane przy 
wydawaniu koncesyj na sprzedaż na­
pojów alkoholowych.

W związku z ujawnieniem afery 
przeprowadzono szereg rewizyj. u po- 
dejrzanych urzędników i pośredników 
w wyńiku których aresztowano cztery 
ąsoby.

Aresztowani zostali dwaj urzędnicy 
urzędu akcyz i monopolów: Lena Pe­
szek, zastępca naczelnika Urzędu 
®raz referent Edmund Bajkowski.

Ponadto aresztowano dwóch pośred­
ników: Jana Świerczewskiego z Kozie­
łów i Bronisława Fronia, b. urzędni­
ka akcyzowego.

Ze względu na- dobro, toczącego się 
śledztwa bliższe szczegóły tej afery są 
trzymane w tajemnicy.

Aresztowanie Świerczewskiego, za- 
jniesz-aneigo w aferę wywołało duże

akcyz i monopolu skarbowego
wrażenie w Koziegłowach, gdzie stale 
zamieszkuje pn. Dodać należy# że 
Świerczewski piastuje mandat członka 
Rad" powiatowej i Wydziału powiato­
wego w Zawierciu.

Świerczewskiego aresztowali w Ko-

zieedowach ifunkcjonariusze często­
chowskiego Wydziału śledczego P- P. 
i przewieźli go do Częstochowy do 
dyspozycji tamtejszych władz sądo­
wych.

Dlaczego zaniedbujesz oczy?
Trzeba się spieszyć! Dyplomowany optonie- 

trysta, dyrektor Instytutu FILTOREX de 
Paris, p. J. Rowiński, bawiąę przejazdem w 
Sosnowcu, zatrzymał się w hotelu Victoria, 
przy ul. 3-go Maja, gdzie demonstruje swe 
słynne szkła okularowe PUNKTUALNE, za­
szczytnie znane w Ameryce, Niemczech, Frań 
cji i Anglii, a od roku również i w Warsza­
wie, dzięki uruchomieniu Centrali na Polskę, 
Kredytowa 9, która już rozpoczęła produkcję 
powszechnie cenionych szkieł higienicznych.

Dyr. J. Rowiński przyjmuje w hotelu Vi-

ctoria w Sosnowcu od 9-ej do 7-ej. Na miej­
scu zupełnie bezpłatne dokładne dobieranie 
szkieł PUNKTUALNYCH, chroniących wzrok 
najbardziej zepsuty, celem wykazania ich wyż­
szości i umożliwienia porównania z posiada­
nymi. Specjalnością p. dyr. Rowińskiego są 
porady przy dobieraniu szkieł do wykonywa­
nia pracy w różnych zawodach. Wrazie po­
trzeby dokładne badanie oczu przez lekarza 
okulistę. Każdemu więc radzimy odwiedzić p. 
Dyr. Rowińskiego, tym bardziej, że wizyta nic 
nie kosztuje i nie obowiązuje do kupna.

Sprawa regulacji Przemszy
w Zagłębiu Dąbrowskim

W setną rocznicę
ZGONU PUSZKINA

W dniu. It bm. przypada setna rocz­
nica- tragicznego zgonu wielkiego poety 
rosyjskiego Aleksandra Puszkina.

Staraniem puszkinowskiego komite­
tu przy rosyjskim Towarzystwie do­
broczynności w Sosnowcu odbędzie się 
w czwartek dnia 11 bm. o godz. 7 wlecz, 
panichida w cerkwi prawosławnej a w 
niedzielę 14 bm. odprawiona zostanie 
uroczysta żałobna msza św. o godz. 12 
min- 15.

Jak wiadomo, jedną z bolączek sa- 
norządów zaglębiowslkich jest sprawa 
regulacji Przemszy.

Sprawa ta niejednokrotnie była już 
tematem koraferencyj, ostatnio zaś od­
powiednie władze zajęły sie nią bliżej 
i jest nadzieja# że zamierzenia uregu­
lowania rzeki będą zrealizowane.

Onegdaj w tej sprawie odbyła się 
konferencja w Katowicach, w której 
wzięli udział: przedstawiciel Minister-1

zaglebiowskich: wiceprezydent Alm- 
staedt, prez. !’\<toiczyk i prez. Trzęsi 
miech oraz inżynierowie miejscy Sos­
nowca, Bęlzina i Dąbrowy.

Na konferencji tej omawiano plan re­
gulacji Przemszy, który wkrótce ma 
być zatwierdzony przez Ministerstwo 
komunikacji.

Roboty regulacyjne samorządy mają 
•prowadzić we własnym zakresie.

i Rozmiar, zamierzonych robót oraz
stwa komunikacji, naczelnik Wydzia- idh termin uzależniony jest od kredy- 
tułu prawco-woanego w woj. Śląskim I tó w, jakie oa ten cel przeznaczy Fun- 
inż. ’ ’ ’ ' ”larynia rczvikb prezydenci miast I dusz Pracy.

----°00—7 , .
Tanie wycieczki

„LUX - TORPEDĄ" DO ZAKOPANEGO I 
laga pop. tur. del. Katowice organizuje na 

niedzielę, dnia 14 lutego b.r. tanią i atrak- i 
cyjną wycieczkę „Lux-Horpedą“ z Katowic do 
Zakopanego. Odjazd z Katowic dnia 14 lute­
go b.r. o godzinie 6.03. Zakopane przyjazd o 
godz. 9.20, Zakopane odjazd tego samego dnia 
o godzinie 19.54. Katowice przyjazd o godzi- 1 
nie 23,07. Cena przejazdu tam i z powrotem 
łącznie z kuponem na przejazd kolejką lino­
wą na Kasprowy Wierch lub autobusem do 
•Morskiego Oka 22.50 zł. Zgłoszenia: .„Orbis 
(Katowice, Chorzów, Sosnowiec). Wagms Lits 
Cook Katowice oraz kolejowa kasa biletowa 
okienko -, hala I. Ostateczny termin zgłoszeń 
upływa w sobotę, 13 bm. o godzinie 10 przed 
południem. Wolnych miejsc tylko 75. Równo­
cześnie Liga zawiadamia że popularne wy­
cieczki Lux-Torpedą do Zakopanego, Kryiucy 
i Rabki będą organizowane na każdą niedzielę . 
w ciągu całego sezonu zimowego. Grapy po­
nad 30 osób, zorganizowane w przedsiębior­
stwach, zakładach i instytucjach — mogą do­
wolnie obrać miejsce wyjazdu do jednej z 
wymienionych wyżej miejscowości, zgłaszając 
się do Del. ligi pop. tur. w Katowicach gmach 
DOKP Dworcowa 1, pokój-30, telefon355-35. 
Zgłoszenia grap powinno nastąpić najpóźniej 
na tydzień przed zamierzonym wyjazdem. 
Wycieczki Lux-Torpedą mogą byc organizo­
wane tylko na niedzielę i dni świąteczne.

X KALENDARZYK ŁOWIECKI NA 
MARZEC. Zgodnie z przepisami łowiec 
kimi, obowiązującymi w całym kraju 
(oprócz woj. Śląskiego), w marcu przy­
pada czas ochronny na następującą 
zwierzynę i ptactwo: łosie-byki, łosie- 
samice i cielęta, jeleme-byki, , daniele- 
rogacze, jelenie i damele-łanie i cielęta, 
sarny-kozły, sarny-kozy i koźlęta, dziki 
niedźwiedzie, niedźwiedzice z małymi, 
rysie żbiki, kuny leśne, (tumaki) norki 
borsuki, wiewiórki, zające-szaraki, za- 
jące-bielaki, głuszce-koguty (do 15 mar 
ca), głuszce-kury, cietrzewie-kury, ja­
rząbki, pardwy, bażanty-koguty, bażan 
ty-kury, kuropatwy, przepiórki, dzikie 
indyki-samice, dzikie kaczory (tylko w 
województwie poznańskim i pomor­
skim), dzikie kaczki-samice i młode, o- 
raz inne ptactwo wodne i błotne, czar­
ne bociany, dropie, dropie-kamionki —- 
(strepety), dzikie gołębie, drozdy,, kwi 
czoły, paszkoty, puchacze, ptaki kruko- 
■wate i drapieżne (z wyjątkiem, jasitrzę 
bi-gołębiarzy, krogulców, wron i srok), 
Żubry, bobry, kozice oraz świstaki.

Aresztowanie dyrektora
fabryki „Braci Woźniak" w Sosuowcu

W związku z doniesieniami do 
władz sądowych jednego z akcjonariu­
szy fabryki „Braci Woźniak1 w Sos­
nowcu p, Teodora Woźniaka areszto­
wany został do czasu wyjaśnienia 
śledztwa kierownik fabryki p. Musia- 
łowicz, zięć p- Andrzeja Woźniaka.

O tarciach i nieporozumieniach po­
między akcjonariuszami pp. Woźnia­
kami wiadomo było od kijsu lat. W o- 
statnich czasach nieporozumienia te 
wśród akcjonariuszy doznały specjal­
nego zaostrzenia.

Prezz -pewien czas większość akcji 
reprezentował p. Teodor Woźniak, od 
roku jednak większość reprezentowali 
tak ja'k dawniej, jego bracia panowie 
Andrzej i Franciszek Woźniakowie 
Na tle prowadzenia przedsiębiorstwa 
dochodziło często do ostrych scysyj.

Fabryka ,,Braci Woźniak4' w okresie

natężenia kryzysu i zmian w zarządzie 
ograniczyła mocno produkcję, tym 
samym zmniejszając liczbę pracowni­
ków. W ostatnich czasach, po zmianie 
zarządu, sytuacja fabryki mocno się 
poprawiła. Fabryka zatrudnia obecnie 
ponad 200 robotników.

Niesnaski rodzinne i inne przyczyny 
uniemożliwiają prowadzenie falbryki 
w sposób normalny.

PPZY PRZEZIĘBIENIU, 
GRYPIE. KATARZE

Likwidacja strajku
w Belgijskiej hucie szkła

Jak donieśliśmy wczoraj, w Belgij­
skiej hucie szkła w Ząbkowicach wy­
buchł w ub. sobotę strajk okupacyjny, 
do którego przystąpili wszyscy robot­
nicy w liczbie ponad 200.

Strajkujący wysunęli m. in. żądanie 
podwyżki płac.

W sprawie likwidacji strajku rozpo­
częto już konferencję w ub. poniedzia­
łek, której przewodniczył inspektor pra 
cy w Sosnowcu inż. Wesełowski.

Konferencja, która przeciągnęła się

dopro-

PROGRAM RADIOWY
ROCZNICA ODZYSKANIA 
POLSKIEGO MORZA W RADIO

Rocznica odzyskania polskiego morza jest 
dla całego społeczeństwa wielkim i uroczy­
stym świętem, obcho.dzonym ze wzruszeniem 
i entuzjazmem. Polskie Radio bierze również 
żywy udział w tym święcie, nadając w dniu 
dzisiejszym od godz. 18.50 aż do do 23.30 sze­
reg audycyj poświęconych polskiemu morzu.

Capstrzyk marynarki wojennej z Gdyni roz­
rośnie uroczystość o godz. 18.50. O godz. 
18.51 przemawiać będą przed mikrofonem: ad­
mirał Jerzy Swirski i Jan Dębski, dyrektor 
biura zarządu LMK. O godz. 19.25 rozgłośnia 
krakowska nądaje reportaż historyczny p. t. 
„Sejm Morski" w opracowaniu dr Kazimierza 
Lepszego, w reżyserii St. Broniewskiego. O 
godz. 19.50 w żywych migawkach z portu 
gdyńskiego poznają się radiosłuchacze z wy­
tężoną pracą i ruchem, jaki panuje w Gdyni. 
O godz. 20.30 wszystkie rozgłośnie Polskiego 
Radia wystąpią w audycji zbiorowej „Apel 
miast polskich". O godz. 22 zorganizowana 
została audycja,’w której głos będą mieli na­
si pionierzy kolonialni. O godz. 22.15 audy­
cja z płyt, urozmaicona ciekawą konferan­
sjerką poprowadzi słuchaczy od portu do por­
tu. W dniu tym nie zapomniało również Pol- 

-:e Radio o polskich statkach i ich załogach 
wędrujących po dalekich morzach i o godz. 28 
prześle im serdeczne pozdrowienia.
„ODA ŻAŁOBNA" J. S. BACHA

Gdy w roku 1727 zmarła żona Augusta Moc 
nego, Christinie Eberhardine, królowa Polski, 
księżniczka Saksońska, całe saksońskie społe­
czeństwo okryło się szczerą żałobą. Dla u- 
świetnienia uroczystości żałobnych zamówio­
no u J. S. Bacha do słów Gottscheda .Kanta­
tę". Utwór ten („Trauerrode") składa się s 
pięknych, i wzruszających aryj solowych, z 
partii chóralnych i odpowiedniej części orkie­
strowej.

Podobnie, jak w innych dziełach, tak i tu­
taj, połączył Bach wielkie mistrzostwo formy 
z głębią i prostotą wyrazu. „Oda żałobna" 
zalicza się do najpiękniejszych kompozycji li­
teratury muzycznej. Wykonawcami będą: 
chór,, orkiestra i soliści pod dyrekcją Stanisła 
wa Wiechowicza. Początek audycji o godz. 
17.15 dnia 10 lutego.

ŚRODA 10 LUTEGO

16.00 Sygnał czasu i pieśń poranna. 6.03 G. 
T. Pattman solo na organach (płyty). 6.83 
Gimnastyka. 6.50 Muzyka. 7.30 Fr. Schubert: 

Kwartet smyczkowy a-moll (płyty). 11.57 Sy­
gnał czasu, hejnał. 1203 „Ludwik van Beetho 
ven“ (płyty). 12.50 „Nasze sklepy spożywcze" 
dialog wygłoszą Gabriela Kwapiszewska i Ha­
lina Mamelokowa. 18.00 Koncert życzeń. 13.15 
J. Brahms: Koncert d-dur op. 77 wykona Jó­
zef Szigeti — skrzypce z tow. orkiestry (ply- 

, ty). 1358 Wiadomości giełdowe. 15.00 Wiado- 
’ mości gospodarcze. 15.15 Koncert reklamowy.

15.35 Życie kulturalne Śląska. 15.40 Muzyka 
• polska (płyty). 16.10 Audycja dla dzieci: 
! ,JMój wilk". 16.25 Współcześni kompozytorzy 
. rosyjscy (płyty). 17.00 „Walka ze szpiego- 
; stwem" odczyt. 17.15 Jan Sebastian Bach: 
’ Oda żałobna — kantata nr. 198 na śmierć żo­

ny Augusta Mocnego Krystyny Eberhardyny, 
• królo -j Polski i księżniczki saskiej. Wyko- 

nawcj chór, orkiestra i soliści. 17.50 Poga­
danka oołeczno-prawna. 18.00 Pogadanka a- 
ktualnŁ. 18.10 Wiadomości sportowe. 18.20 

. „Gruźlica udzieci" reportaż z poradni Czer­
wonego Krzyża, 18.35 Serenada melancholij­
na Piotra Czajkowskiego (płyty).

W HOŁDZIE POLSKIEMU MORZU
1850 Capstrzyk marynarki wojennej z Gdy­

ni. 18.51 Przemówienia: 1) gen. broni Kazi­
mierza Sosnkowskiego, 2) admirała Jerzego 
świrskiego, 3) ministra Eugeniusza Kwiat- 
okwskiego, 4) dyrektora zarządu LMK Jana 
Dębskiego. 19.10 „Hymn Bałtyku i Pieśni o 
Morzu" w wyk. ork. marynarki wojennej z 
Gdyni i chóru „Cecylia" z Gdańska. 19.25 
„Sejm Morski" reportaż historyczny. 19.45 

• „Pieśń o Gdyni" w wyk. orkiestry marynarki 
wojennej z chóru z Gdyni. 19.50 „Gdynia"— 
żywe migawki z portu. 20.10 „Pieśni ludu ka­
szubskiego" w wyk. solistów. 20.30 ,Apel 
miast polskich" audycja zbiorowa. 2045 -Po­
lonez A-dur Chopina w wyk. ork. symf. P.R. 
21.00 „Morze w muzyce i poezji" audycja w 
wyk. ork. symf. PR, chóru, solistów i recyta­
torów. 22.00 „Głos mają nasi pionierzy kolo­
nialni". 22.15 „Od portu do portu" drogi na­
szej bandery (audycja z płyt). 23.00 Pozdro­
wienia dla naszych statków na morzach oraz 
życzenia od załóg statków polskich. 28.10 Or­
kiestra marynarki wojennej z Gdyni.

wcboraj do godziny 2 w nocy 
wadziła do likwidacji zatargu i praer- 
wania strajku.

Robotnicy zarabiający do 200 zł. mie 
sięczmie otrzymali podwyżkę płac w 
wysokości' 5 proc.

Poza tym dyrekcja huty wypłacać 
będzie robotnikom dodatek mieszkanio­
wy w wysokości 20 zł. miesięcznie, o- 
raz robotnicy otrzymywać będą depu- | Popierajcie i zapisujcie 
tat węglowy od 4 do 6 korcy miesaęcz- >. lir’' I fi P D
nie, w zależności od stanu rodzinnego. |się na czionKow L. u. rer.

| Popierajcie i

Węgiel z bieda-szybów w Niwce
płynie galarami do Oświęcimia

wodną w okolicę Oświęcimia. Węgiel 
ten: dowożony jest galarami.

W okolicach Niwki i Modwejowa 
znajduje się znaczna liczba bieda-szy­
bów, eksploatowanych przez bezrobot­
nych tych miejscowości oraz innych 
okolic Sosnowca-

Wydobywany z szybików węgiel 
sprzedawany był przeważnie na tere-

nie Mysłowic i okolicy.
Ostatnio policja śląsika nie pozwala 

bezrobofr ym w rv-"-- -----
dawać węgla z ®i»y ^.a . 
konfiskuję go.

Wobec tego przedsiębiorcy- bezrobot­
ni nie chcąc narażać się na straty, 
zorganizowali dostawy węgla drogą

Zaigiębiu Dąbi. spirze- W związku z dostawą węgła przez 
eaybifcóiw na Śląsku i bezrobotnych z Niwki i Modrzęjowa do

Oświęcimia ruch na Przemszy znacz- 
nśe ożywił się i obecnie 'kursuje 41 ga­
larów z załogą 157 ludizt
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Ceny mięsa i wędlin
NIE BĘDĄ PODWYŻSZONE

Jak donieśliśmy wczoraj, w Ratuszu 
sosnowiećlfn. miała odbyć się konferen 
cja komisji cennikowej w sprawie roz­
patrzeń'? rądań, właścicieli sklepów rze 
źniczyćn domagających się podwyższe­
nia cm mięsa, wieprzowego, tłuszczów 
i wyrobów wędliniarskich.

Ponieważ w ostatnich dniach ceny 
żywca spadły, przeto kwestia podwyż­
szenia cen mięsa -wieprzowego oraz wy­
robów stała się nieaktualna, wobec cze 
go wyznaczone na wczoraj posiedzenie 
komisji cennikowej zostało odwołane.

Ceny zatem mięsa wieprzowego, tłu­
szczów i wyrobów pozostaną bez zmian.

----- oOo------
NĄ EKRANIE

Zakochane kobiety
W KINIE „ZAGŁĘBIE"

Filmy amerykańskie cieszą się odda- 
wna ustaloną marką, ze -względu na po­
prawność formalną i techniczną, która 
w znacznym stopniu przyczynia się do 
zadowolenia publiczności.

Fabuła ciekawa. Cztery kobiety ko­
chają, lecz każda inaczej, na swój — że 
tak powiemy— „wypróbowany" sposób 

Rezultat jest' taki, że tylko dwie z 
nich wychodzą z miłości za mąż, pozo­
stałe. zaś pocieszają się jak mogą: je­
dna wychodzi za. mąż za bogacza, które 
go nie kocha, druga zaś — modelka — 
otwiera magazyn mód.

Główne role w „Zakochanych kobie­
tach'1 kreują. znakomite gwiazdy, o u- 
stalonej sławie: Loretta Young, Con- 
stance Bennet, Janet Gaynor i Simone 
Simon. Wszystkie grają koncertowo, a 
młodziutka i przemiła Simone Simon — 
czaruje wprost widza swym wdziękiem 
i prostotą.

Całość bardzo interesująca. (o.)
—-—oqo-------

■X ODCZYT W LEKTORIUM POWSZ. 
W SOSNOWCU. Dzisiaj, w środę odbę­
dzie się w Domu społecznym na Pogoni 
ul. żytnia 10 — odczyt pt. „Prezydent 
Rzpihtej w świetle nowej konstytucji" 
Odczyt wygłosi prof. Andrzej Majew­
ski. Początek punktualnie o godz. 7 wie 
czorem. Wstęp dla starszych i młodzie­
ży wolny.

Wspaniała ozdoba nakrycia głowy dyplomaty 
indyjskiego.

§ Z „S AL i S ĄDO WE J §
Pobili duszą od żelazka dziewczynkę

Na przechodzącego ulicą p. Straszewskiego 
z córką napadło kilku mężczyzn, którzy usi­
łowali go pobić. Kiedy Straszewski ukrył się 
w mieszkaniu niejakiego Świecha z Dąbrowy, 
awanturnicy wpadli do mieszkania, zdemolo­
wali lokal, a następnie ciężko pobili po głowie 
duszą od żelazka córkę Straszewskiego, 18- 
letnią Zofię.

Jak się okazało sprawcami napadu byli: 
znany rzezimieszek, Stanisław Kular (Dąbro­

Na wiecu Stronnictwa ludowego
W Siemoni (pow. Będziński) odbywał się 

wiec, zorganizowany przez Stronnictwo lu-

Na wiecu tym niejaki Stanisław Kempa z 
Czeladzi odczytał wobec zebranych, za zezwo­
leniem przewodniczącego wiecu, Stanisława 
Bąbika (Ożarowice, pow. Będziński) rezolu­
cję, zawierającą pochwałę działalności Wito­
sa. Bagińskiego, Kiernika i Libermana.

Kontakt gospodarczy
Polonii brazylijskiej z Macierzą

Do Kurytyiby, jak nam donoszą, po­
wrócił ostatnio współwłaściciel zna­
nej. polskiej firmy „Paraopol * — p. Cz- 
Mazurek, który bawił w Pol&ce dla 
nawiązania szeregu nowych kontak­
tów handlowych z 'krajem.
„ParaiipoP jest jedyną polską firmą 

import owo - eksportową na terenie 
Brazylii i jest agenturą polskiej linii 
południowo - amerykańskiej „Gdynia 
— Ameryka" na terenie’stanów: Santa 
Catharina i Parana, gdzie zmieszkuje 
około 200 tysięcy Polaków, tworzących 
zwarte osiedla. rolnicze.

W czasie1 kilkumiesięcznego pobytu 

ŻY2!g GOSPODARCZE
O drogę wodną Dniepr —- Wisła

Te połączenia wodne przecinające 
równoleżnikowo Polesie, jako pierw­
szorzędna droga wodna, użyakać mogą 
poważne znaczenie arterii tramizytowej 

Poprawienie i przebudowa drogi wod 
nej Pryipeć — Wisła kosztować tniOże 
9.600.000 zł- i przypuszczać należy, że 
•kwota ta znajdzie się w ogólnej sunnie 
kredytów na inwestyjce w związku z 
4-letnim planem.

NA CENTRALNA TARGOWICĘ W MY­
SŁOWICACH spędzono od dnia 26 do 1 bm. 
wołów 4, buhai 36, krów 367, jałówek 43, świń 
1269, cieląt 100, razem 1819 szt. zwierząt. 
Płacono w dniu 1 bm. za 1 kg. żywej wagi 
za nierogacizn? (Ceny loco Targowica łącz­
nie z kosztami handlowymi) od 1.00 do 1.13 zł.

od. Pińslka do granicy państwa.

n związku z czteroletnim ju-neim 
inwestycyjnym spodziewane jest uspła 
wnicnie licznych w Polsce dróg wod­
nych. Przede, wszysifisim zrealizowane 
widno być zagadnienie .przebudowy 
zasadniczych dróg wodnych, mających 
udział w rozwoju dotychczasowym sie­
ci wschodnich rzek i kanałów7.

W myśl powyższego Liczyć się należy 
z przebudową systematu kanału Kró­
lewskiego na drogę -wodną śluzową do 
stępną chociażby tylko na rafzie dla 
statków o nośności 120 ton a w latach 
przyszłych pogłębienie systemat-u do 2 
m. dła statków o nośności do 500 ton.

Konieazna jest również regulacja 
rzeki Bugu o-raz Stnunnieihia i P-rypeoi,

MIGAWKI

Loteryjna wygrana
Przyjaciel z tramwaju

W ostatnich dniach ciągnienia 37 loterii 
_ aństwowej byliśmy mimowoli świadkami 
następującego wydarzenia w tramwaju na li­
nii Sośnowiec — Dąbrowa.

Pasażer, trzymający gazetę, przeglądał u- 
ważńie tabelę loterii i nie widział, że sąsiad, 
siedzący naprzeciw nie spuszcza z niego oka.

W pewnej chwili pasażer z gazetą uśmiech­
nął się. Wówczas sąsiad złapał go raptownie 
za rękę i potrząsnął nią mocno i serdecznie.

— Winszuje panu! Gratuluję!
Pasażer sprawdzający tabelę loterii odło­

żył gazetę i spojrzał • zdziwiony na nieznaną 
mu twarz.

— Czego mi pan gratuluje?
— Jakto czego? Wygranej!
— Jakiej wygranej?
— Przecież pan wygrał na loterii!
— Ja? Kto to panu powiedział?
— Pan czytał tabelę loterii i pan się u- 

śmiechnął radośnie. Jak człowiek się uśmie­
cha przy tabeli, to znaczy, że wygrał.

— Niestety, nic nie wygrałem.
— To czego się pan uśmiechał?
— Tak sobie.
Dżiwny sąsiad pasażera z gazetą westchnął 

rozczarowany.
— Szkoda, że pan nie wygrał. Wielka 

szkoda.

wa, Piwowara 18), Julian Smagała (Dąbro­
wa, Szopena 70), Stefan Adamczyk (Dąbro­
wa, Hieronimska 8), oraz czterech innych, 
również mieszkańców Dąbrowy.

Wczoraj wszyscy stanęli przed Sądem okrę­
gowym w Sosnowcu.

Sąd skazał: Kulara na 3 lata więzienia, 
Smagałę ■— na rok, Adamczyka zaś — na 6 
miesięcy więzienia. Pozostali czterej oskarże­
ni, zostali uniewinnieni, z braku dowodów, (o)

Za to obu pociągnięto do odpowiedzialności 
karnej, a wczoraj zasiedli oni na ławie oskar­
żonych w Sądzie okręgowym w Sosnowcu.

Wobec jednak tego, że nie zostało wyja­
śnione podczas przewodu sądowego, aby o- 
skarżeni dopuścili się przestępstwa, przewi­
dzianego przez kodeks karny, sąd obu unie- 
winniŁ ,(o)

w Polece ,p. Czesław Mazurek nawiązał 
•kontakt z najpoważniejszymi firmami 
jak: Robur, Ferruan, Unia, Polski eks- 
pora żelaza oraz ze związkiem spół­
dzielni „Społem".

Jak w swoim czasie donosiliśmy, p. 
Mazurek, który jest żagłębianinem, 
bawił również przed paru tygodniami 
i w Zagłębiu.

P. Mazhrek, który w swoini ''zatće 
nadsyłał do „Kuriera Zachodniego"! 
ciekawe artykuły z życia Polaków w 
Brazylii, przyrzekł również utrzymy­
wać nadal kontakt z Zagłębiem za po­
średnictwem naszego pisma.

— Czego pan żałuje? — zdziwił się pasażer 
z gazetą.

Sąsiad żałośnie pokiwał głową.
— Zrozum pan! Żebyś pan wygrał, to ja- 

bym był pierwszym człowiekiem, któryby pa­
nu złożył życzenia. A takiemu człowiekowi 
zawsze coś kapnie. Nie wie pan? W przystę­
pie radości sto złotych, dwieście nie gra roli. 
Ja, widzi pan, jak jest ciągnienie loterii jeż­
dżę cały dzień tramwajami i jak znajdę, to 
patrzę mu uważnie w twarz. Jak się na twa­
rzy odbije radość, to znaczy, że wygrał. I ja 
iu wtedy prędko składam gratulacje.
— Już spotkał pan kiedy takiego co wy­

grał?
— Owszem. Raz trafiłem. To było w auto­

busie. Siedział sobie przy mnie facet, czytał 
tabelę loterii i nagle z jego twarzy buchnęła 
radość! Aż podskoczył z radości!

Prędko go złapałem za rękę i zacząłem mu 
gratulować. On był bardzo wzruszony i dzię­
kował mi za życzenia i myśmy razem wyszli 
z autobusu.

Zacząłem kuć żelazo póki gorące. Kupiłem 
mu parę kwiatków i zaprosiłem go do haru 
i wypiliśmy sobie też... Nie wie pan? W ta­
kich wypadkach trzeba okazać dużo serdecz­
ności. Chciałem mu pokazać, że nie jestem 
pierwszy lepszy obcy, tylko prawdziwy przy­
jaciel, któremu 300 złotych też nie szkoda 
dać.

Nawet bruderszaft też myśmy wypili. On 
był tak wzruszony, że pan nie ma pojęcia.

Potem pojechaliśmy do kolektury, on pole­
ciał do kasy, odebrał pieniądze i wraca do 
mnie rozradowany.

— Słuchaj! — mówi. — Ty jesteś szczery 
przyjaciel. Musisz mi dać sześć złotych. Tyle 
mi brak.

— Co znaczy dodać! Przecież tyś wygrał?
— Tak! Wygrałem!... Stawkę, 10 złotych! 

Rozumiesz co za szczęście? Dziś mam akurat 
wykupić pantofle i mi te pieniądze spadły 
jak z nieba! Ale brakuje jeszcze 6 złotych. 
Musisz mi dopoźycżyć.

— No i co? — uśmiechnął się pasażer z 
gazetą. — Dodał mu pan te 6 złotych?

— Na szczęście nie zdążyłem.
— Dlaczego ?
— Bo zemdlałem... Mnie cucili może dwie 

godziny. Bo powiedz pan, czy to nie jest 
świństwo? Facet wygrał 10 złotych, a cieszył 
się, jakby wygrał 10 tysięcy.

ZAWIERCIA
Dziś wybór prezydenta

Jak już donosiliśmy — dziś Rada 
miejska w Zawierciu dokona wyboru 
prezydenta, miasta. Wśród różnych kan 
dydatur wymieniana jest ostatnio oso­
ba p. Kowalskiego, b, starosty zawier­
ciańskiego, a obecnie starosty kozienic 
kiego.

Na zebraniu przedwyborczym zarzą­
dzonym z inicjatywy bloku gospodar­
czego (BB) urządzono próbne głosowa­
nie w wyniku którego p. Kowalski uzy­
skał na 19 obecnych 13 głosów.

W związku z tym radni z BB posta­
nowili wysunąć tylko jedną kandydatu­
rę p. Kowalskiego.

Pogłoski
O USTĄPIENIU STAROSTY

W Zawierciu mówi się ostatnio o u- 
stąpieniu dotychczasowego starosty p. 
Wardejn-Zagórskiego, który ma przejść 
na wyższe stanowisko do Min. skarbu.

Ile w tych pogłoskach jest prawdy 
— narazie niewiadomo.

------oOo------
X BUDŻET M. ZAWIERCIA W KO­
MISJI. Opracowany preliminarz ,budże 
towy m. Zawiercia na rok 1937-38 któ­
rego pozycje podaliśmy wczoraj, został 
już przesłany do komisji finansowo go­
spodarczej. Będzie on tematem obrad 
Rady miejskiej. Jak wiadomo, budżet 
ten jest deficytowy.

RUCH LUDNOŚCI W ZAWIERCIU 
Według opracowanej statystyki o ru­
chu ludności w Zawierciu, na dzień 31 
stycznia 1937 r. zanotowano w Zawiei- 
ciu 31.590 mieszkańców.
X POSIEDZENIE ZARZĄDU MIEJ­
SKIEGO. Onegdaj pod przewodn. wice­
prezydenta' p. Góralczyka odbyło się 
posiedzenie zarządu miejskiego w Za­
wierciu. Po przyjęciu protokułu z ostat 
niego posiedzenia, uchwalono statut o 
poborze dopłat drogowych na rok 1937 
1938 oraz powzięto uchwałę upoważnia­
jącą zarząd miejski do zaciągnięcia po-' 
życzki wekslowej na r. 1937. Następnie 
rozpatrywana była sprawa dodatkowe­
go wynagrodzenia dla członków zawo­
dowych zarządu miejskiego oraz spra­
wa dodatku komunalnego dla pracowni 
ków miejskich. Ożywianą dyskusję wy 
wołała sprawa zamierzonej likwidacji 
województwa Kieleckiego. Pod koniec 
umorzono podatki i opłaty niezamoż­
nym mieszkańcom, jak również kosz­
tów leczenia.
X NOWE WŁADZE Z. S. NA „WAR­
TACH". W ub. niedzielę odbyło się 
walne doroczne zebranie oddziału Zwią 
zku strzeleckiego na „Wartach" w Za­
wierciu pod przewodn. prezesa powia­
towego p. mgr. St. Malanowicza. W 
skład nowego zarządu wybrani zostali 
pp.: prezes M. Bauer, Franciszek Boro­
wiecki, L. Soska, S. Kubik, Krotochwil, 
A. Olesiński; komisja rewizyjna pp.: 
inż. J. Roszkowski, Wł. Trzmielewski i 
A. Olesiński. Komendantem oddziału p. 
St. Grabowski.

Oryginalne ceremonie
ŚLUBNE

Moda zawierania małżeństw w 6® 
molocie jest bardzo rozpowszechniona, 
w Ameryce. Odpowiada ona ogromnie 
ich zasadzie nie tracenia niepotrzebnie 
czasu. Zaczęło się od tego, że prakty­
czni Yankesi zainstalowali biuro dla 
udzielania ślubów <na dalekobieżnych' 
liniach, kolejowych, dając jednocześ­
nie znaczne ulgi biletowe młodym pa­
rom, które ehciały tę drogę traktować 
jako podróż poślubną. Pewien zmaay- 
autom obi lista amerykański zażądał te­
go samego przywileju, jakim cieszył 
się w pięknie przybranym aucie cię1- 
żarowymi, jadącym z szybkością 100 
km na godzinę.Ponadto częste są w A- 
meryce śluby na pokładzie wielkich 
okrętów, ma jachtach prywatnych, a 
pewien. milioner wynajął do tego celni 
łódź podwodną. Ubiegli go jeszcze pe­
wni eksicmtyrycy, którzy- wzięli ślub' 
w okolicy Los Angeles o kilka metrów 
od brzegu... pod' kloszem nutrka.
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Największy awanturnik XX wieku
Gen. Kleber, obrońca czerwonego Madrytu

Wojna domowa w Hiszpanii ściągnęła do 
tego nieszczęsnego kraju za,"tępy awanturni­
ków z całego świata. Niewątpliwie typem a- 
wan-turnika jest tez czerwony wódz madryc­
kiego frontu, generał Kleber, o którym coraz 
częściej można czytać w komunikatach rządu 
w Walencji.

Prasą paryska zajmuje się ostatnio bardzc 
szeroko osobą tajemniczego generała, który 
z ramienia armii sowieckiej zjawił się w Hisz­
panii, gdzie z każdym niemal dniem odgrywa 
coraz to poważniejszą rolę. Można stwierdzić 
z całą pewnością, że gen. Kleber jest istotnym 
komendantem nieszczęśliwej stolicy Hiszpami 
i źe to on — . zresztą wcale skutecz­
nie —■ broni przed wojskami • gene­
rała Franco.

O tajemniczym generale krążyło mnóstwo 
mniej lub więcej ściilych pogłosek. Mówiono 
o nim, że jest on Kanady jeżykiem i że po­
chodzi z alzackiej rodziny, znanej -jeszcze w 
dziejach napoleońskich. Utrzymywano też, że 
jest to Węgier nazwiskiem Fekete, były współ 
pracownik osławionego Beli Kuhna.

Tymczasem prawda jest inna, choć niewąt­
pliwie dzieje czerwonego genarała broniące­
go Madrytu mogą uchodzić za bajkę z tysią 
ca i jednej nocy.

Kleber, to prawdziwe nazwisko tego awan­
turniczego człowieka. Sowiecki generał to au­
tentyczny Emil Kleber, syn zamożnego mie­
szczanina z Gracu, były student medycyny ,u- 
niwersytetu wiedeńskiego i człowiek o naj­
bardziej bujnej przeszłości, jaką sobie można 
wyobrazić.

KOCHLIWY STUDENT MEDYCYNY
W roku 1913 obecny gen. Kleber liczył lat 

17 i zdał właśnie egzamin dojrzałości. Ojciec 
wysłał go do Wiednia w nadzień, że syn zo­
stanie w przyszłości lekarzem. Jednakże mło­
dego Klebera bardziej interesowało nocne ży­
cie Wiednia, niż studia medyczne i odsiady­
wanie godzin w prosektorium. Wreszcie w r. 
1915 Kleber zaręczył się z córką wiedeńskiego 
fabrykanta, ale zaraz po tym powołano go- w 
szeregi austriackie i wysłano na front. Kle­
ber- bił się dobrze, był trzy razy ranny i w 
1918 roku ^wrócił do domu w randze ka­
pitana. . . -

Wówczas zlikwidował swe narzeczeństwo, 
podjął swoją część z majątku ojca i wybrał 
się do Kanady, by szukać tam szczęścia. Mo­
że dlatego w pierwszych pogłoskach o nim u- 
ważano go mylnie za Kanadyjczyka.

„TRAMP"
W Kanadzie dobrał sobie Kleber dwu współ 

ników i jęli razem sprzedawać samochody w 
Toronto. Wspólnicy wkrótce oszukali Klebe­
ra. i pozostawili bez grosza. Przez jakiś czas 
był młody człowiek poprostu jednym z „tram­
pów" i zjeździł wzdłuż i wszerz zarówno Ka­
nadę, jak i Stany Zjednoczone, podróżując ni 
osiach wagonów, na buforach i za pakami to­
warów.

W owym okresie czasu był wszystkim. Był 
więc pomywaczem, zamiataczem ulic, handla­
rzem lodów, chłopcem na posyłki, reporterem, 
asystentem w klinice, strażakiem, handlarzem 
perfum, sprzedawcą gazet itd.

NIESZCZĘŚLIWA MIŁOŚĆ
Udało mu się wreszcie dostać do Hollywood. 

Był bardzo przystojny, więc udało mu się u- 
zyskać na początku małą rolę w jednym z 
filmów i byłby może zrobił karierę, gdyby 
nie to, źe wpadł w oko jakiejś bogatej Ame­
rykance, córce fabrykanta z San Diego.

Rodzice szybko wysłali zakochaną pannę do 
Szwajcarii, bo romantyczny amant nie mógł 
tak daleko dojechać i na tym — skończyła 
się miłośćł

ZDRAJCA I DEZERTER
Jednakże zrozpaczony Emil Kleber rzucił 

dobrze zapowiadającą się karierę filmową i 
zaciągnął się do oddziałów ochotniczych, for­
mowanych właśnie wtedy — na początku 1920 
roku — w San Francisco, celem walki z bol­
szewikami.

Kleber znalazł się we Władywostoku i tam. 
zupełnie niespodziewanie uległ propagandzie 
komunistycznej.

Winę za swe niepowodzenie życiowe, zrzu­
cił odtąd Kleber na ustrój kapitalistyczny, 
którego stał się zaraz zdecydowanym wro­
giem. Zdezerterował z szeregu białych i prze­
szedł do bolszewików, a ci przyjęli go bardzo 
chętnie, ponieważ był doświadczonym woj­
skowym i miał duże zdolności .militarne.

W czerwonej służbie awansuje Kleber bar­
dzo szybko i wkrótce dochodzi do rangi pod­
pułkownika, po czym otrzymuje przydział do 
Sztabu generalnego.

TAJEMNICZA MISJA
Po kilku latach służby w szeregach armii 

czerwonej, Kleber zjawia się znowu w Kana­
dzie i przebywa tam przez lat pięć, przyjmu 
jąc nawet obywatelstwo kanadyjskie. Podob­
no nienasycony awanturnik miął do spełnie­
nia jakąś tajną misję w Kanadzie. Nic bliż­
szego o tym okresie jego życia nie wiado­
mo, poza tym, że niczego mu nie brakowało 
i opływał w dostatki.

OBROŃCA MADRYTU
Wreszcie obecnie zjawia się awanturniczy 

generał w Madrycie i szybko bierze w swe 
ręce całą akcję obrony Madrytu. On też o- 
pracował dokładny plan transportów samolo­
tów, tanków, amunicji i ochotników z Rosji 
sowieckiej do Hiszpanii.

Generał Emil Kleber jest niewątpliwie czło­
wiekiem bardzo pilnym. Imponuje on energią 
i dynamiką, oznacza się niezmiernym spry­
tem i znajomością ludzi, odwagą i ryzykan­
ctwem, .przy tym ma za sobą ’ogromne do-

świadczenie życiowe, bo przecież z niejedne­
go pieca jadł -chleb. Kleber jest silną indy­
widualnością i posiada wszystkie dodatnie i 
ujemne cechy charakteru, znamionujące praw­
dziwego awanturnika.

Sztab generała Franco nie kryje się z tym, 
że generał Kleber jest poważnym przeciwni­
kiem i że zaciekła obrona Madrytu jest jego 
dziełem.

GENERAŁ KLEBER 
W NIEWOLI POWSTAŃCÓW

»Matin“ donosi z Gibraltaru, że po­
wstańcze okręty wojenne zatrzymały 
okręt rządowy, na którego pokładzie 
znajdowali się liczni przywódcy komu­
nistyczni, pragnący uciec z Malagi.

Wśród nich ma się znajdować gene­
rał Kleber, który niedawno przybył z 
Madrytu, celem objęcia dowództwa o- 
brony Malagi.

ummisitto de ŁEflĘgas M

czerwonym Madrycie dotkliwie daje się odczuwać głód. W związku z tym korpus dy-W_______________ ,,______________ v___ v ________ o„„ .. __________ ...______
plomatyczny zorganizował punkty sprzedaży, gdzie cudzoziemcy .mogą zaopatrywać się- 

w najmezbędniejs-e artykuły żywnościowe.

prawdziwego znawcy muzyki
$ i w o rz y I i ś m y odbiornik i;r.<
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S T E N T O R

EŁEKTRIT
DO NABYCIA W CAŁYM KRAJU

Zdekompletowanie składu
polskiej drużyny na mistrzostwa w Chamomx

Na narciarskie mistrzostwa świata mające 
się odbyć w Chamonix w czasie od 12 do 18 
bm. ustalona została przez władze związkowe 
następująca ekspedycja: Czech Bronisław, 
Marusarz Andrzej i Stanisław, Czepczor Jan, 
Karpiel Stanisław, Nowacki Edward, Schin­
dler Jan i Orlewicz Marian. Skład ten umoż­
liwiał start we wszystkich konkurencjami, a 
w szczególności: w sztafecie (Czepczor, No- 
wacńi, Karpiel i Orlewicz), w biegach zjazdo­
wych, slalemie oraz kombinacji • zjazdowej 
(Czech, Marusarz S. i Schindler), w biega 13 
km. (Czepczor, Nowacki i Karpiel), w biegu 
złożonym (Czech, Marusarz S. i A. oraz Or­
lewicz), w skokach otwartych (Czech. Maru­
sarz S i A. oraz Schindler), w biegu 50. km. 
(Czepczor, Karpiel i Nowacki). Dla wszyst­
kich powyższych zawodników przygotowano 
paszporty, wizy oraz sprzęt. Odjazd wyzna­
czony został na 8.II z Krakowa o godzinie 
21.40 pod kierownictwem przewodniczącego 
KS PZN p. H. Grosmana.

Skompletowanie powyżsżzego składu do­
znało przeszkody z tego powodu, iż Czepczor 
Jan (zawodnik SKN Katowice) został wysła­
ny przez cieszyński oddział Związku rezer­
wistów do Worochty, celem wzięcia udziału 
w patrolu tej organizacji w czasie Marszu Hu­
culskim Szlakiem II Brygady Legionów. 
Przedstawiciele PZN zwrócili się do kierow­
nictwa oddziału Związku rezerwistów w Cie­
szynie z żądaniem odwołania Czepczora, jako 
nieodzownego w składzie polskiej drużyny re­
prezentacyjnej, a zwłaszcza koniecznego dla 
sztafety 4x10 km. Interwencja ta jednak nie

cja zjazdowa, komibnacja norweska i skok 
otwarty), a to ze względu na możliwość prze­
ciążenia tych zawodników. Wobec .wycofania 
Czepczera sztafeta , doznawała Zasadniczego 
osłabienia, a jej uzupełnienie drogą powoła­
nia jeszcze jednego specjalisty biegacza z po­
za przewidzianego składu — było już niemoż­
liwe wobec braku - czhsu na wyrobienie pasz­
portu. Z drugiej strony kierownictwo sporto­
we Związku nie mogło zgodzić się na to, aby 
wobec ważnych innych startów, • wzięli udział 
w sztafecie tacjr zawodnicy, jak np. Czech 
lub Marusarze A; i'S.

Powstała więc •• konieczność zrezygnowania 
ze sztafety 4x10 km., a w dalszej konsekwen­
cji. zrezygnowania .także i z tych zawodników, 
których udział w ekspedycji, przewidzi ' ' 
głównie ze względu na sztafetę. Żąwc 
tymi byli: Karpiel i Orlewicz,' 
wpraw-' A do innych-konkurencji, / 
pod jj.......;..jrzede .wtszystkim dla szta

Po tej zmianie skład drużyny - sta. 
w mistrzostwach świata w Chamoni 
muje: Bronisława Czecha, Stanisława 
drzeja Marusarzy, ”----- ’ - -
Schindlera Jana; .. .__ -j.,-.-...-
dokonanych zgłoszeń zawodnicy ci startować 
będą jak następuje: w biegu zjazdowym, sla-. 
lemie i kombinacji zjazdowej — Czech Bro­
nisławy Marusarz Stanisław i Schindler Jan, 
w otwartym/ biegu 1S km. startować będzie 

Aacki Edward, "w; biegu złożonym (18 km.
i skok) startować będą: Bronisław Czech, 
oraz Stanisław i Andrzej Marusarze, w skoku 
otwartym startować będą: Bronisław Czech, 
Stanisław i Andrzej Marusarze oraz Schin­
dler Jan. ..... •

Wobec faktu zdekompletowania narciar­
skiej drużyny reprezentacyjnej przez czynni­
ki postronne, Polski Związek narciarski po­
stanowił zwrócić się do Państwowego Urzędu 
WF i PW z prośbą o definitywne uregulowa­
nie kwestii starta zawodników zarejestrowa­
nych w PZN, ’a- biorących udział w zawodach 
organizowanych na zasadzie specjalnych re­
gulaminów, dopuszczających uczestnictwo nar 
ciarzy niezrzeszonych.

loty.- ■ 
rtującej- 
s obej- 

-------- , -------------- i An- 
Nowackiego Edwarda -i 

VZ ramach już uprzednio

przyniosła spodizewanego wyniku. Wyjaśnić 
zaś należy, że w stosunku do cieszyńskiego 
oddziału Związku rezerwistów, jaki niezrze- 
szonego w PZN, nie posiada Polski Związek 
narciarski organizacyjnej egzekutywy sporto­
wej i ograniczyć się mógł jedynie do powoła­
nia się na ogólne interesy polskiego sportu 
narciarskiego.

W tym stanie rzeczy widział się Polski 
Związek narciarski zmuszony do zrezygnowa­
nia ze startu w sztafecie 4x10 km. w czasie 
mistrzostw świata w Chamonix, a tym samym 
do zredukowania drużyny, a to z następują 
cyeh powodów:

Sztafeta 4x10 km ustalona została z góry I 
z odrębnej grupy zawodników biegaczy (Czep I 
czor, Karpiel, Nowacki i Orlewicz). Unikan . . , . , . . ,
kompletowania sztafety z zawodników, star I ” nadchodzącą s-obotę i niedzielę 
tających w innych konkurencjach (kombina-i odibęaąsię na sztucznym torze W Ka-

Hokeiści Unii
W REPREZENTACJI ŚLĄSKA

towicach zawody hokejowe reiezenta- 
cji Wiednia z reprezentacją Śląska.

We czwartek 11 bm., w związku z 
tyun odbędzie się na sztucznym torze 
w Katowiach mecz treningowy, po 
czym zostanie wyznaczony skład re­
prezentacji Śląska.

Na mecz ten. 'kaipitan Śl. 0ZHL red- 
Mikuła wyznaczy i m. in. hokeistów 
Unii sosnowieckiej: Derwisza i Bal­
cera.

Zawodnicy ci winni stawić się -na 
■sztucznym torze w Katowicach dn. 11 
bm. o godz. 20.50.

MISTRZOSTWA ŚWIATA
W HOKEJU

W Londynie odbyło się losowanie grup 
przed mistrzostwami świata w hokeju. Losó- 
wańie dało następujące wyniki:

W pierwszej grupie walczą: Anglicy, Niem­
cy, Węgry i lluniu.ia.

W . drugiej grupie spotkająAsię: Czechosło­
wacja, Szwajcaria i Norwegia.

Polska znalazła się w trzeciej grupie z Ka­
nadą, Szwecją i Francją.

Ustalono, że w finałowej grupie walczyć 
będą zwycięzcy poszczególnych gdup oraz 
czwarta drużyną, wyłoniona ze. spotkania po­
między drugiemi drużynami grupy"piftWsżfej 
i trzeciej.

Mistrzostwa, .jak wiadomo, rozpoczynają się 
17 bm. w Londynie.
SUKCES HARCERZY DĄBROWSKICH'’ 
W MISTRZOSTWACH NARCIARSKICH 
POLSKI - •

W. ub. niedzielę nastąpiło zakończenie ngńl- 
nópó.lckicli. harcerskich zawodów’ naryiarA/rh 
w .Zakopanem; . ' ■ ■ •.■. ■

W biegu patrolowym harcerzy w grupie-ju­
niorów zwyciężył zespół 16 drużyny wafszaw- 
skiej- 108 pkt. przed zespołem pierwszym" ż 
Nowego Targu 10? p.

W grupie seniorów wygrał zespól..drugi, ż 
Bielska 115 piet, przed zespołem 20 z' Dąbro­
wy, Górn.. lit punktów.

Wynik osiągnięty.’przez zespół harcerski. ż 
Dąbrowy jest wielkim sukcesem naszych mło­
dych- narciarzy. :
PING-PONG W DĄBROWIE

W ub; niedzielę odbyły się w sali; „Sokoła" 
w Dąbrowie Górn. towarzyskie zawody ping­
pongowe, między klubem im. marsz- Piłsud­
skiego a „Sokołem" z Dąbrowy. Zwyciężył 
zasłużenie „Sokół" w stosunku 6:0.

OFIARY
Zł. 2 — na bezrobotnych składa Janina Snu 

barczykówna..
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GABINET KOSMETYCZNY
I f IRHnA« WŁADYSŁAWY WNUKOWEJ
II w IV dyplomowanej kosmetyczki

Sosnowiec, 3-go Maja 15. Telefon 62242
Wyposażony we wszelkie najnowocześniejsze zdobycze z dziedziny 

techniki kos—"tycznej.
Stosuje najodpowiedniejsze preparaty kosmetyczne.

USUWA: zmarszczki, wągry, prosaki, piegi, brodawki,
PIELĘGNUJE skóry łojotokowe, konserwuje, doskonali, odświeża urodę, 
przedłuża jej trwanie.

MASAŻE, KĄPIELE TWARZY, NATRYSKI TLENOWE
Naświetlania promieniami lamp

„PANTAHELION", wVITALUXtt i „MININA*
ELEKTRYZACJA KOSMETYCZNA

Trwałe przyciemnianie brwi i rzęs. Fryzowanie rzęs. Depilacja 
brwi i zbędnego owłosienia. Pielęgnacja włosów. MAQILLAGE

PORADY BEZPŁATN IE.

BACZNOŚĆ PANIE!
ORGANIZUJEMY KURS GOTOWANIA pod hasłem

SAMODZIELNIE, CZYSTO i SZYBKO” 
Kurs będzie obejmował 12 lekcji 3-godzinnych i będzie się odbywał w lo­
kalu przy sklepie Elektrowni ul. Piłsudskiego 18, we wtorki i czwartki o 
godz. od 16 do 19. Zgłoszenia prosimy kierować do dnia 15 bm. do sklepu 
Elektrowni osobiście lub telefonicznie, tel. 628 54.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w Zagłębiu Dąbrowskim S. A.

.W

Z CAŁEJ POLSKI
I GŁODÓWKA W SZPITALU 
POD ŁODZIĄ

Swego czasu donosiliśmy o strajku 
okupacyjnym i głodówce pracowników 
szpitala dla nerwowo chorych w Kocha­
nówce pod Łodzią. Obecnie głodówka 
ta weszła w ostre stadium. Z osłabie­
nia zemdlało 14 osób z pośród głodują­
cych. Wobez tego osłabionych głodówką 
zwolniono z akcji strajkowej w celu 
wzmocnienia organizmu. Po poprawie 
jednak stanu zdrowia osoby te mają po 
wrócić do solidarnej głodówki. W cełu 
poparcia stanowiska personelu szpitala 
w Kochanówce pracownicy 12 szpitali 
łódzkich prywatnych i publicznych od­
byli jednodniowy strajk demonstracyj­
ny, połączony z głodówką.
LIKWIDACJA „WESOŁEJ FALI“?

W niedzielę wieczór spotkała radio­
słuchaczy przykra niespodzianka z po­
wodu nagłego odwołania zapowiedzia­
nej w programie lwowskiej wesołej fali 
Zamiast wesołej fali nadawano muzy-1

AFERA ŁAPÓWKOWA
Ze Stanisławowa donoszą, że tamtej­

sze władze wykryły sensacyjną aferę ła 
pówkową, która tymi razem została u- 
jawniona w kołach aptekarskich. Na 
zarządzenie prokuratury aresztowany 
został aptekarz z miejscowości Kałusz, 
Doliński, oraz inspektor farmacji w 
woj, stanisławowskim Helena Lehró- 
wtna.
CIELĘ - POTWÓR

Na terenie rzeźni miejskiej w Zduń­
skiej Woli dokonano niezwykłego od­
krycia. Rzeźnicy po zabiciu .cielnej kro 
wy wydobyli nieżywe cielę o niezwyk­
łym wyglądzie. Dziwoląg c.ięlęcia_ miał 
dwie pary oczu, dwie z sobą zrośnięte 
głowy' i 3 uszów. Us?y znajdowały się 
po jednym z każdej strony dwóch głów 
między nimi zaś wyrosło trzecie ucho. 
Niezwykłym dziwolągiem zwierzęcym, 
zajął się kierownik rzeźni, który okaz 
zakonserwował dla badań naukowych.

kę taneczną. Dyrekcja lwowskiego ra­
dia, interpelowana ze wszech stron, od­
powiadała telefonicznie, że zmiana na­
stąpiła rzekomo na życzenie abonentów 
pragnących tańczyć przy dźwiękach ra 
dia. Wedle pogłosek, krążących we Lwo 
wie, weszła w Warszawie znowu na ta­
petę sprawa likwidacji lwowskiej We­
sołej Fali, czego przygryką wstępną by­
ło przemówienie jednego z senatorów, 
skierowanego przeciwko Wesołej Fali, 
a bezpośrednią przyczyną miał być „nie 
cenzuralny zwrot" w jednej z ostatnich 
audycyj, który , jakoby nawet zaalarmo­
wał Ministerstwo spraw zagranicznych. 
Przyznać trzeba, że ostatnie audycje 
Fali nie są na odpowiednim poziomie.
10 GR. POWODEM ZŁAMANIA 
ŻEBER

Jak błahe bywają nieraz powody 
krwawych rozpraw, dowodzi tego wczo 
rajszy proces Stefana Tomkiewicza, w 
Warszawę, oskarżonego o ciężkie pora­
nienie człowieka za niedopłacenie 10 gr. 
Zdun Tomkiewicz naprawiał piec Wła­
dysławowi Pilczyńskiemu i nie umówił 
się z nim o zapłatę. Po remoncie Tom­
kiewicz zażądał od Pilczyńskiego 30 gr. 
Ten jednak targował się i dawał tylko 
20 gr. mówjąc, że reperacja była błaha. 
O owe 10 gr. rozgorzała zażarta kłótnia 
podczas której Pilczyński i Tomkiewicz 
obrzucali się bezecnymi obelgami. Wre­
szcie Tomkiewicz chwycił za siekierę i 
rzuciwszy się na Pilczyńskiego, kilka- 
krotniym uderzeniem złamał mu dwa 
żebra i pokaleczył klatkę piersiową.

i iH
KUPNO 

i SPRZEDAŻ
2 POKOJE

z kuthnią, z wygoda 
mi do wynajęcia, ul. 
Limanowskiego 11.

618SPRZEDAM
radio do sieci starszego 
typu, niedrogo. Wiado­
mość ■ Sosnowiec, Sta­
ra 1’m. 2.

POSADY 
i PRACE

, SPRZEDAM 
.działki budowlane. — 
Wiadomość: Sosno­
wiec, Daleka 28, Lu­
bas Władysław. 619

POTRZEBNY 
admi ni strator domu,
dającego 12 tys. zl. 
dochodu rocznie, obe­
znany pod każdym 
względem z czynno­
ściami związanymi’ z 
administracją; wyma­
gana kaucja. Ofert?, 
składać do Admini­
stracji K. Z. sub.- „Ad­
ministrator", 611

Pokost
farby, lakiery, pędzle, 
szczotki, mydła i t. d 
po cenach najniższych 
poleca: Fr. Hetranek, 
Sosnowiec, Mościckie­
go 15. (vis a vis ko­
ścioła). 506 80 ZŁ. MIESIĘCZNIE 

oprócz wysokiej pro­
wizji otrzyma przed 

stawicielka która u- 
dowodni dobre wyniki 
w branży hygienicz 
nej. Zgłoszenia Kato­
wice, ul. Stanisława 1 
p. II od 10-14. 620

LOKALE
POKOJU 

niekrępującc wejście, 
pierwszorzędne ume­
blowanie, bezwzględna 
czystość,, nowoczesny 
komfort, poszukuję
natychmiast w Dąbro­
wie Górniczej z poda­
niem warunków. Mi­
chałowski, Dąbrowa
Górn,, Sienkiewicza 7.

622

WWflBUS*
REKLAMA 
JEST DŹWIGNIĄ 

HANDLU!

NOWY TYP SAMOLOTU
W Stanach Zjednoczonych odbyły się próby 
z nowym typem samolotu, który z normalne­
go można łatwo przekształcić w wodnopłato- 

•iec, jak' ió Widzimy na ilustracji.

Przetarg
Miejski Obywatelski Komitet Zimowej Po­

mocy Bezrobotnym w Sosnowcu ogłasza prze­
targ na dostawę bezrobotnym, na kupony, ni­
żej wymienionych artykułów żywnościowych: 
mąka pszenna 50%, mąka żytnia 50%, groch 
Witkoria, fasola klockowa, kasza orkiszowa, 
słonina, smalec, sól, cukier.

Oferty wraz z próbkami składać do dnia 
11 lutego 1937 r. do godz. 13 w kopertach za­
pieczętowanych w sekretariacie Komitetu Ra­
tusz — biuro Wydziału Opieki Społecznej, 
gdzie, przed złożeniem oferty, należy zasię­
gnąć bliższych informacyj..

Przewodniczący Komitetu: 
HUGO ALMSTAEDT

DZIECKO POLSKIE 
W POLSKIEJ SZKOL 
POPRZYJ ZBIÓRKĘ NA SZKOŁY 
POLSKIE ZA GRANI I CA

Wśród szeregu atrakcyj koronacyjnych w An­
glii przygotowuje się iluminację z ogni sztu­
cznych, przedstawiającą w rysunku parę kró-

sg W i:

! KINO „ZAGŁĘBIE" |
■ Jak wyjść zamąż? Cztery najtrafniejsze odpowiedzi na to pytanie daje film 

„ZAKOCHANE KOBIETY” 
Role główne — 4 wielkie gwiazdy;

Janet Gaynor, tanstauce Bennett, Loretta Young, Simone Simon
Wielki film — Wielkie aktorki poraź pierwszy razem!

KINO — Największy film świata!
7 „ ERROL FLYNN iak0

SL ORZEŁ KRYMSKI99
w
Warszawska 2.

Ciekawy nadprogram Początek I seansu o godzinie 17.30 POCZĄTEK I-GO SEANSU O GODZ. 5.30

SOSNOWIEC — Redakcja: Piłsudskiego nr. 4 
TeL 61064. Skrytka pocztowa 62. 

Administracja: Piłsudskiego 4. Tel. 61073
Keuuabui naczelny przyjmuje 
od godz. 11 — 1 i od 6 — 7.

Rękopisów redakcja nie zwraca.

.2 Wiersz milimetrowy jednolamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.ja 
fe 5 w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. L' 
g S szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm, za tekstem 55 mm.; w niedziele g
“i 25% drożej. Numery dowodowe płatne. Za terminowy druk oraz przestrzega- -- — -

i a nie miejsc. ogłoszeń Admia. nie oJpowlad., - ■ | Z.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA.
Po 10 wyrazów w każdem kosztują: 

30 drobnych ogł. 20 zł.
20 drobnych ogŁ 13.00 zL
10 drobnych ogi. 7.00 zt = j—ł.---- L 4 Q0

- ------------ ; - ' ' '
BĘDZIN, Małachowskiego 7, tel. 7.13.91—DĄBROWA Krótka 11, tel 680.19—GRODZIEC, Kiosk p. Łacińskiego—KIELCE, Sienkiewicza 43 
ŁAZY, Władysław Jaworski. — OLKUSZ, Rynek, kiosk p. Kordaszewskiego. — STRZEMIESZYCE, księgarnia W. Bagińskiej. — ZA­
WIERCIE, 3-go Maja 29. — ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. — ŻARKI, Fr. Cacofi. — MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego. — PILICA, 
rynek, Jaworski. — CZELADŹ, Wieczorkowa, Staszica 27, KAZIMIERZ — PORĄBKA, uL Wiejska 13, Leon Mączka.
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